
W 26 rocznicę układu z ZSRR
Delegacja TPP-R 

przybyła do Moskwy
19 bm. przybyła do Moskwy 

na uroczystości związane z 26 
rocznicą podpisania Układu o 
Przyjaźni, Współpracy i Pomo­
cy Wzajemnej między Polską i 
Związkiem Radzieckim — dele 
gacja Towarzystwa Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej. Na czele 
delegacji stoi wicepremier — 
Wincenty Krasko. (PAP)

I sekretarz KC PZPR na konferencji
partyjnej w Gdańsku

Spotkanie E. Gierka z młodzieżą
Wczoraj rozpoczęła w Gdańsku 2-dniowe obrady woje­

wódzka konferencja sprawozdawczo-wyborcza PZPR. 350 de­
legatów dokona oceny dorobku ponad 100-tysięcznej woje­
wódzkiej organizacji partyjnej w minionej kadencji, nakre­
śli zadania na najbliższe lata i wybierze nowe władze par­
tyjne.
Na obrady przybył I sekre-

tarz KC PZPR Edward
Gierek. W konferencji uczestni

X Zjazd BPK

czą także: sekretarz KC — 
Stanisław Kania, wicepremier 
Franciszek Kaim, kierownik 
Wydz. Organizacyjnego KC — 
Zdzisław Zandarowski, mi­
nistrowie: przemysłu ciężkie­
go Włodzimierz Lejczak, spraw
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Radziecka stacja „Salut" na orbicie
Próby konstrukcji i systemów pokładowych

Związek Radziecki wystrzelił w poniedziałek na orbitę oko- 
łoziemską stację naukową „Salut" w celu wypróbowania ele­
mentów konstrukcyjnych i systemów pokładowych oraz prze­
prowadzenia badań naukowych i eksperymentów podczas lo­
tu kosmicznego.

myśli radzieckiej. Radziecki 
program kosmiczny zmierza 
bowiem do budowy krążących 
wokół Ziemi laboratoriów 
kosmicznych z załogą ludzką,
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Delegacja PZPR 
przybyła do Sofii

19 bm. przybyła do Sofii 
delegacja Polskiej Zjednoczo­
nej Partii Robotniczej na X 
Zjazd Bułgarskiej Partii Ko­
munistycznej, który rozpoczyna 
się dzisiaj. W skład delega­
cji wchodzą Edward Babiuch 
— członek Biura Politycznego, 
sekretarz KC, Józef Kępa, z-ca 
członka Biura Polityczne­
go KC I sekretarz Ko­
mitetu Warszawskiego PZPR, 
Stanisław Kowalczyk — czło­
nek KC, kierownik Wydziału 
Przemysłu i Komunikacji KC 
PZPR oraz Jerzy Szyszko — 
ambasador PRL w Ludowej 
Republice Bułgarii.

Na sofijskim lotnisku ude­
korowanym flagami Polski i 
Bułgarii delegację PZPR wi­
tali: członek Biura Polityczne­
go KC BPK Ziwko Siwków, 
członek Sekretariatu KC 
BPK Georgi Bokow oraz inne 
osobistości. (PAP)

wewnętrznych Franciszek
Szlachcic, żeglugi — Jerzy Szo 
pa. W konferencji bierze po­
nadto udział 150 zaproszonych 
gości — przedstawiciele zakła­
dów pracy, naukowcy, działa­
cze kultury, robotnicy za­
trudnieni bezpośrednio w pro­
dukcji.

Obrady zainaugurował refe­
rat wygłoszony przez I sekre­
tarza KW PZPR w Gdańsku 
Alojzego Karkoszkę na temat 
węzłowych problemów pracy 
partyjnej. Następnie prze­
wodniczący PWRN — Ta­
deusz Bejm przedstawił referat

Dokończenie na str 4

Stacja została wprowadzona 
na orbitę, zbliżoną do zaplano­
wanej. Jej parametry wynoszą:

Maksymalna odległość od po­
wierzchni Ziemi (apogeum) — 222 
km. Minimalna odległość od po­
wierzchni Ziemi (perigeum) — 200 
km. Czas obiegu dookoła Ziemi — 
88,5 minuty. Nachylenie orbity 
względem równika Ziemi — 51,6 
stopni.

Systemy pokładowe, agrega­
ty i aparatura naukowa stacji 
funkcjonują normalnie. Ośro­
dek koordynacyjno-obliczenió 
wy prowadzi analizę napływa­
jących informacji.

Wystrzelenie przez Związek

Radziecki nowego aparatu ko­
smicznego „Salut” wywołało 
ogromne zainteresowanie na 
całym świecie. Podkreśla się, 
że „Salut” zapoczątkuje nową 
erę w dziedzinie badań kos­
micznych i jest niewątpliwie 
nowym sukcesem naukowej

a „Salut” stanowi 
podobniej ważny 
prowadzeniu do 
Stacje takie mogą

najprawdo- 
etap w do- 
tęgo celu, 

być zamiesz
kałe przez załogi, z których 
każda przebywałaby około 
miesiąca w kosmosie, a następ 
nie była wymieniona przez 
inną. (PAP)

Ofensywa wojsk rządowych
w Pakistanie posuwa się naprzód

Powrót L. Ilictowa Już 125000 uchodźców

Skrót przemówienia P- Ja­
roszewicza na IX Plenum 
KC PZPR zamieszczamy na

na rozmowy pekińskie
W poniedziałek z Moskwy do 

Pekinu powrócili przewodniczą 
cy rządowej delegacji radziec­
kiej na radziecko-chińskie roz 
mowy w sprawie uregulowania 
problemów granicznych, wice­
minister spraw zagranicznych 
ZSRR L. Ilictow oraz ambasa 
dor ZSRR w ChRL, W. Tołsti 
kow, którzy uczestniczyli w 
pracach XXIV Zjazdu KPZR.

Towarzysz Jerzy Zasada 
I sekretarz Komitetu 
Wojewódzkiego 
w Poznaniu
Wielce Szanowny Towarzyszu 
Zasada!

Charkowski Komitet Obwo­
dowy Komunistycznej Partii, 
Ukrainy dziękuje serdecznie 
Wam i Komitetowi Wojewódz 
kiemu PZPR w Poznaniu za 
życzenia i gratulacje przesła­
ne wszystkim ludziom pracy 
Obwodu Charkowa z okazji 
XXIV Zjazdu Komunistycznej 
Partii Związku Radzieckiego 
w Moskwie. Komitet Obwodo 
wy Partii w Charkowie wyra­
ża również swoją serdeczną 
wdzięczność sekretarzom ko­
mitetów PZPR, dyrektorom fa 
bryk i zakładów przemysło­
wych, sekretarzom organiza­
cji partyjnych, kierownictw 
wszystkich innych organiza­
cji społecznych, załogom i lu 
dziom pracy województwa 
poznańskiego, którzy przysła­
li nam listy gratulacyjne i te­
legramy z okazji XXIV Zjazdu 
KPZR.

Sekretarz Komitetu 
Obwodowego KP Ukrainy 

G. Waszczenko

Po utworzeniu federacji ZR A, Libii i Syrii

Gwałtowne walki 
w Kambodży

Do gwałtownych walk doszło 
w nocy z niedzieli na ponie­
działek w rejonie przełęczy 
Pich Nil w odległości około 
100 km na południowy za­
chód od Phnom Penh. gdzie 
siły patriotyczne zaatakowały 
regularne wojska kambodżań- 
skie przygotowujące się do 
akcji mającej na celu odbloko­
wanie szosy nr 4. W pierwszej 
fazie walki siły podległe wła­
dzom w Phnom Penh liczyły 
około 1000 ludzi. Po kilku go­
dzinach walk zaatakowanym 
przybyły na pomoc dalsze od­
działy, tak że w poniedziałek 
przed południem w krwawej 
bitwie zaangażowanych było
około 
siłom 
użyto

15 tys. ludzi. Przeciwko 
zwolenników Sihanouka 
samolotów. (PAP)

Ekstremiści cejlońscy 
zagarnęli dynamit

Jeden z dowódców armii cej 
lońskiej. pik. Ranatunga, poin 
formował, że okcło 5 tysięcy 
buntowników występujących 
przeciwko rządowi pani Ban- 
daranaike ukryło się w górzy­
stym rejonie na północny- 
wschód od Colombo. Dodał on, 
że wśród rebeliantów przewa­
żają młodzi ludzie od 16 do 
dwudziestu kilku lat.

Ekstremiści zajmują trójkąt te­
renu położony między Krgalla, 
Bulatkohupitiya i Warakapola. Na 
wspomnianym obszarze znajduje 
się najbogatsza na Cejlonie kopal­
nia grafitu, gdzie buntownicy 
przechwycili około 12.000 kostek dy 
namitu. Siły bezpieczeństwa biorą 
ce udział w akcji przeciwko siłom 
'kstremistycznym korzystają z he­
likopterów i samolotów. (PAP)

Wodowanie największego 
zbiornikowca świata

W Hiroszimie snuszczono na wo 
de najwiekszv zbiornikowiec świa 
ta — .Nisseki Maru” o nośności 
372.400 ton. Największy dotychczas 
zbiornikowiec miał nośność 326.000 
♦on. (PAP)

Aprobata państw arabskich
Wiadomość o utworzeniu federacji trzech państw: Egiptu. Libii 

i Syrii spotkała się z przychylnym oddźwiękiem we wszystkich 
państwach arabskich. Szczególnie gorąco decyzja ta została 
powitana w krajach, które wchodzą w skład federacji.

po-
kordonów

wzdłuż granicy między Indiami i Pakistanem Wschodnim.

i

suwa się naprzód. Celem jej jest stworzenie
Ofensywa wojsk rządowych w Pakistanie Wschodnim

Na zdjęciu: uchodźcy wschodnio 
pakistańscy z terenów zają-

tych przez wojska
CAF — AP

rządowe.
— telefoto

W niedzielę wieczorem w 
głównych miastach syryjskich 
w Damaszku i Aleppo odbyły 
się manifestacje uliczne z po­
chodniami. Przychylnie ocenio 
no także w Jordanii utworze­
nie federacji.

Natomiast w Izraelu przyjęto 
tę wiadomość z nieukrywaną 
dezaprobatą.

Rzecznik francuskiego Minister­
stwa Spraw Zagranicznych oświad 
czy} w poniedziałek, że dostawy 
samolotów wojskowych „Mirage” 
dla Libii beda wstrzymane, jeśli 
rząd libijski przekaże dostarczone 
dotychczas maszyny rządowi ZRA 
lub rządowi syryjskiemu.
OŚWIADCZENIE U THANTA

W związku z doniesieniami, 
jakie napłynęły z Kairu do 
siedziby ONZ na temat dekla 
racji trzech państw arabskich 
o utworzeniu unii pomiędzy 
ZRA, Libią i Syrią.oraz stwier 
dzeniem przez przywódców 
tych państw konieczności wy­
zwolenia wszystkich ziem a- 
rabskich będących pod okupa­
cją izraelską, sekretarz gene­
ralny ONZ U Thant złożył w 
poniedziałek oświadczenie na­
stępującej treści:

„Wydarzenia te 
o czym mówiłem

potwierdzają to. 
od dawna, żp w

tej chwili istnieje ostatnia szansa 
ustanowienia pokoju na Bliskim 
Wschodzie. Jeżeli z szansy tej sie 
nie skorzysta obawiam sie że zo­
staną zniweczone wszelkie pod­
stawy do osiągnięcia pokoju na 
Bliskim Wschodzie w możliwej do 
przewidzenia przyszłości”. (PAP)

(Federacji trzech państw ara 
bskich poświęcamy artykuł na 
str. 3).

A. Karjalainen w Moskwie
Wczoraj na Kremlu odbyły się 

rozmowy między premierem ZSRR 
A. Kosyginem i premierem Fin­
landii A. Karjalainenem. Szef rzą­
du fińskiego przebywa w Moskwie 
z oficjalną wizytą na zaproszenie 
rządu radzieckiego.

Samoloty USA dla ChRL?
Jak podaje amerykański tygod­

nik ..Newsweek”, prezydent Ni. 
xon gotów jest wyrazić zgodę na 
sprzedaż Chińskiej Republice Lu- 
dowei samolotów pasażerskich pro 
dukcii ameżvkańskiei.

Wedłue informacii tego tvgodni. 
ka. rząd ChRL zainteresowań’.- 
iest nahvciem amerykańskich od- 
rzutowców typu „Boeing-707”.

0. Palmę na „liście śmierci"
Jak podaje niedzielna prasa 

sztokholmska. premier Szwecji 
Olof Palmc znajduje się na „liś­
cie śmierci” ustaszowskiej organi

Starcia między 
rządowymi a siłami

wojskami 
Ligi Awa-

mi są bardzo zacięte. Według 
doniesień indyjskich agencji 
PTI, nad olbrzymimi obszara­
mi objętymi walkami unoszą 
się łuny płomieni i kłęby dy­
mu. Wiele wiosek i osiedli za-
mieniło się zgliszcza.

jedna z placówek granicznych w Pa 
kistanie Wschodnim zaatakowana 
została w ubiegłj’ piątek przez in­
dyjski „personel wojskowy”. 
Oskarżenie zarzuca również In­
diom, iż atak ten wspierany był 
ogniem artyleryjskim z tery­
torium indyjskiego. (PAP)

Delegacja KW PZPR 
udała się do Cottbus
W związku z 25 rocznicą 

powstania w Niemieckiej Repu 
blice Demokratycznej Niemiec 
kiej Socjalistycznej Partii Jed 
ności (NSPJ) do Cottbus udała 
się wczoraj delegacja Komite­
tu Wojewódzkiego Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni­
czej. Delegacji przewodniczy I 
sekrrtarz KW Jerzy Zasada, a 
w jej skład wchodzą ponadto: 
członek Egzekutywy KW Broni 
sław Gorzan i I sekretarz KP 
w Wągrowcu Bogusław Pawła 
czyk.

Poznańska delegacja weź­
mie udział w obchodach 25 
rocznicy powstania NSPJ. Jak 
wiadomo, Wielkopolskę łączą 
z okręgiem Cottbus wieloletnie 
więzy współpracy, (tk)

Duże zainteresowanie wsi

Min. S. Jędrychowski 
przebywa w Japonii
Od wczoraj minister spraw za 

granicznych Stefan Jędrychow 
ski przebywa w Japom-i, gdzie
składa oficjalną wizytę na
proszenie ministra
granicznych 
Kiichi Aichi.

Udając się 
Jędrychowski 
na krótko w

tego

do

spraw 
kraju

Japonii
. zatrzymał

za- 
za-

S. 
się

Moskwie, gdzie
spotkał się z ministrem spraw 
zagranicznych ZSRR A. Gro- 
myka. (PAP)

PTI, cytując doniesienia z in­
dyjskiego miasta Krisznagar 
leżącego w pobliżu granicy z 
Pakistanem Wschodnim donosi, 
że wojska rządowe atakowały 
Meherpur, a na Czaduangę 
zrzucono bomby napalmowe. 
Widownią ciężkich starć były 
również tereny położone w 
odległości 48 km od Czaduangi, 
gdzie znajduje się most o wa­
żnym znaczeniu strategicz­
nym.

Jednocześnie napływają do­
niesienia stwierdzające, że co­
raz więcej ludzi opuszcza obję­
ty wojną kraj. Źródła indyj­
skie donoszą, że granicę indyj- 
sko-pakistańską przekroczyło 
już 125 000 uchodźców.

Tymczasem Pakistan oskarżył 
w poniedziałek Indie o to, jakoby

zmianami w polityce rolnej
Ogłoszone w sobotę decyzje Biura Politycznego KC PZPR i 

Prezydium NK ZSL w sprawie polityki rolnej zostały przy­
jęte przez ogół rolników z dużym zainteresowaniem i pełna 
aprobatą.

zacji terrorystycznej, na którą zo 
stał wciągnięty po złożeniu o- 
świadczenia w sprawie zamordowa 
nia ambasadora jugosłowiańskiego, 
Yladimira Roloyica.

Wicepremier Izraela w USA
Wicepremier Izraela J. Allon o- 

puścił w poniedziałek Tel Awiw

z przedstawicielami rządów obu 
państw i omówić sytuację na Blis 
kim Wschodzie.

Utrzymywanie obowiązko­
wych dostaw zbóż, ziemniaków 
i żywca, przy istniejących w 
tym systemie cenach, pod­
kreślali liczni rolnicy, bynaj­
mniej nie zachęcało do rozwija 
nia produkcji i dostarczania 
państwu np. wysokiej jakości 
zwierząt rzeźnych.

W przeprowadzonych przez 
terenewych korespondentów 
PAP licznych rozmowach w 
niedzielę i w poniedziałek — 
rolnicy podkreślali też słusz 
ność decyzji utrzymania nadal 
Funduszu Rozwoju Rolnictwa, 
który, jak twierdzili, walnie 
przyczynia się do intensyfika­
cji produkcji, zwłaszcza w 
mniejszych obszarowo gospo­
darstwach. (PAP)

Obchody rocznicy 
powstania w Getcie

Wczoraj przypadała 28 rocznica 
wybuchu powstania w Getcie war-
szawskim. W związku z 
odbyły się uroczystości 
wieńców pod Pomnikiem 
rów Getta, a wieczorem 
licznościowe spotkanie w

rocznicą 
złożenia 
Bohate- 
— okn- 
Państwo

wym Teatrze Żydowskim. (PAP)

Śmierć członka wyprawy 
na Mount Everest

MP RADIO INEWt TEl EFONEM
RADpjNE

RAUl^MEw- .^uuiui^-PAP

udając się samolotem na konty

Proces szpiega izraelskiego
W poniedziałek rozpoczął się w 

Lozannie proces szwajcarskiego in­
żyniera, Alfreda Frauenknechta, 
oskarżonego o sprzedaż Izraelowi 
20 skrzyń, zawierających dokumen 
tację produkcji silników do fran­
cuskich myśliwców typu „Mirage”.

Proces ma trwać 4 lub 5 dni.

Manewry morskie NATO
O 28 kwietnia do 17 maja na Mo 

rzu Śródziemnym odbędą się ma-
nont amerykański. Weźmie on u- newry NATO z udziałem 60 okrę-
dział w zebraniach organizowa­
nych przez syjonistów Kanady i 
Stanów Zjednoczonych w ramach 
kampanii zbierania funduszów na

tów i 300 samolotów pięciu państw 
członkowskich tego bloku wojsko­
wego. Manewrami będzie kierowa! 
amerykański admirał Ribero>, do-

pomoc dla Izraela. W czasie swe- wódca naczelny połączonych sil 
go pobytu w Kanadzie i Stanach sił zbrojnych NATO w południowej 
Zjednoczonych ma się on spotkać strefie Europy.

Odznaczenia za akcję 
w kopalni „Rokitnica"

Wczoraj w godzinach popo­
łudniowych odbyło się w Ka­
towicach spotkanie górników 
najbardziej zasłużonych w 
akcji ratunkowej, która trwa­
ła od 23 marca br. przez 172 
godziny w kopalni „Rokitnica”.

Rada Państwa nadała po­
nad 100 najbardziej ofiarnym 
ratownikom odznaczenia pań­
stwowe. Uratowany górnik — 
Alojzy Piontek mianowany na 
spotkaniu sztygarem górni­
czym. odznaczony został Krzy­
żem Kawalerskim Orderu Odro 
dzenia Polski. (PAP)

Według informacji z Katmandu, 
w niedziele wieczorem zmarł 
wskutek wyczerpania 32-letni ma­
jor Bahuguna, wchodzący jak" 
jedyny przedstawiciel Indii w 
skład międzynarodowej ekspedy­
cji. która wyruszyła na podbój 
Mount Everestu. Jak poinformo­
wało kierownictwo wyprawy dro­
ga radiowa. Bahuguna poniósł 
śmierć w czasie, gdy udawał się 
z obozu nr 3 leżącego na wysoko­
ści ok. 6.900 m. do położonej wy­
żej placówki. (PAP)

W całym kraju zachmurzenie 
niewielkie i umiarkowane. Sło­
necznie. Temperatura maksymal­
na od 1.3 st. na nółnocy do 18 st. 
na południu. Wiatry słabe połud­
niowo-zachodnie i zachodnie.



Dążymy do odczuwalnej poprawy warunków życia ludności
Skrót przemówienia Piotra Jaroszewicza na IX Plenum KC PZPR

W okresie, jaki upłynął od VII Plenum, rząd skupiał wy­
siłki na realizacji węzłowych zadań wynikających z po 
li tyki społeczno-ekonomicznej wytyczonej na VII i VIII 

Plenum KC.
Najważniejszą sprawą było — obok utrzymania dalsze­

go rozwoju gospodarki, podjęcie takich kroków i dokonanie 
takich posunięć, które zapewniłyby szybką i odczuwalną dla 
społeczeństwa poprawę warunków życia ludności oraz roz­
wiązanie albo złagodzenie nabrzmiałych problemów społecz­
nych.

Uchwały VII i VIII Plenum są konsekwentnie wcielane w 
życie.

W rezultacie decyzji, a także w związku z potrzebą u- 
względniania nowych zadań społeczno-gospodarczych, 
rząd przygotował szereg istotnych zmian w Na­
rodowym Planie Gospodarczym i budżecie państwa, które 
zostały następnie zatwierdzone przez Sejm. Skorygowany 
plan stanowi obecnie dobrą podstawę do działania w 1971 
roku. Określa on równocześnie nowe kierunki, które nieod­
wołalnie zadecydują o charakterze i koncepcji planu na la­
ta 1972—1975. Tak więc dokonane w bieżącym roku zmiany 
w polityce gospodarczej nie są doraźnym manewrem, lecz 
zapowiedzią długofalowej strategii i polityki społeczno-go­
spodarczej partii.

Główną cechą tej polityki jest przyspieszenie dynamiki 
wzrostu dochodów i płac realnych ludności, zarówno w roku 
bieżącym jak i w skali długofalowej. Z polityki tej wypływa 
również potrzeba skupienia uwagi na stopniowym rozwiązy­
waniu nabrzmiałych problemów socjalnych załóg pracowni­
czych, potrzeb kobiet pracujących, młodzieży i innych grup 
społecznych. Wielkie znaczenie przywiązujemy do zwiększe­
nia budownictwa mieszkaniowego oraz rozwoju inwestycji 
komunalnych i socjalnych.

W celu przyspieszenia wzrostu dochodów ludności rząd pod­
jął — w oparciu o wszechstronną' analizę możliwości i re­
zerw— szereg postanowień, które oznaczają łącznie zwiększe­
nie siły nabywczej ludności o ponad 25 mld zł w porównaniu 
z NPG, uchwalonym w grudniu 1970 r.

W porównaniu z 1970 rokiem przyrost przychodów ludności 
wynosi obecnie 8,2 proc. Jest to w liczbach absolutnych naj­
większy przyrost siły nabywczej ludności w skali rocznej, 
jaki kiedykolwiek był planowany w naszej gospodarce. Real­
ności tych dochodow sprzyja w sposób istotny stabilizacja cen 
żywności i innych towarów. Równocześnie rząd podjął szereg 
decyzji zmierzających do poprawy warunków socjalnych lud­
ności.

Zpewnienie zaopatrzenia rynku w warunkach tak duże­
go wzrostu siły nabywczej ludności stawia niezwykle 
trudne, złożone zadania wzmożenia produkcji i wygospo­

darowania oszczędności w stopniu, pozwalającym na utrzyma­
nie pełnej równowagi gospodarczej.

Szczególne znaczenie ma w tej sytuacji prawidłowa go­
spodarka funduszem płac, jej kontrola oraz przeciwdziałanie 
wszelkim próbom dokonywania wypłat pieniężnych z naru­
szeniem obowiązujących przepisów.

Pewien niepokój budzi fakt wyprzedzania w pierwszym 
kwartale wzrostu produkcji przez wzrost funduszu plac.

Działając w sposób zamierzony na rzecz wzrostu dochodów 
ludności będziemy jednocześnie zdecydowanie przeciwsta­
wiać się tendencjom do nielegalnego zwiększania plac i in­
nych wydatków, do naruszania dyscypliny placowej i dyscy­
pliny budżetowej.

Rosnące przychody pieniężne ludności wymagały systema­
tycznego podejmowania kroków dla zwiększenia dostaw to­
warów i usług rynkowych.

Opracowany został program dodatkowego, ponadplanowe­
go zwiększenia produkcji towarów rynkowych, na ogólną 
kwotę około 11 mld zł, łącznie z towarami produkowanymi 
z dodatkowo importowanych surowców.

Działalność rządu zmierzająca do zwiększenia dostaw to­
warów rynkowych ze źródeł krajowych jest aktywnie wspo­
magana zobowiązaniami produkcyjnymi, podejmowanymi po­
nad plan przez załogi robotnicze i rolników Doceniając w 
pełni korzyści płynące z ruchu zobowiązań, nie możemy jed­
nak nie dostrzegać również pewnych zjawisk ujemnych, to­
warzyszących te, praktyce. W szeregu zakładów np. dopusz­
cza się do nadmiernie częstej nie zawsze uzasadnionej pracy 
niedzielnej, przy niepełnym wykorzystaniu czasu pracy w ty­
godniu.

Drugim źródłem wzrostu dostaw rynkowych jest zwiększe­
nie importu towarów na ogólną kwotę ok. 5 mld zł, przede 
wszystkim importu owoców cytrusowych, kawy i towarów 
przemysłowych.

Podejmując tę decyzję rozwinięto równocześnie wielokierun 
kowe działania dla płatniczego pokrycia zwiększonego im­
portu.

W celu powiększenia dochodów budżetowych podniesiono 
szereg opłat oraz zwiększono opodatkowanie części gospodarki 
nieuspołecznionej i pozarolniczej. Zwiększyły się także wpływy 
z podatku od wynagrodzeń w wyniku zwiększenia funduszu 
plac. Wszystkie te pozycje stanowią łącznie około 2 mld. zł.

Musieliśmy też w określonym stopniu rozdysponować rezer­
wę towarową zawartą w NPG z grudnia 1970 roku Wykorzy 
stanie rezerwy powoduje konieczność jej odtworzenia. Jest to 
obecnie przedmiotem prac rządu.

featsze powiększanie dochodów ludności bez możliwości po­
krycia jej dodatkowymi dostawami towarów rynkowych sta­
nowiłoby zagrożenie równowagi rynkowej. Na taką drogę 
wejść nie możemy

Dziś można powiedzieć, że w najtrudniejszym okresie utrzy 
maliśmy równowagę rynku pomimo bardzo wysokiej dy 
namiki sprzedaży towarów w pierwszym kwartale. 

Łącznie w pierwszym kwartale bież, roku ludność zakupiła 
o około 8.6 proc, towarów więcej w porównaniu do tego same 
go okresu ubiegłego roku, co odpowiada zwiększeniu zakupów 
o około 7 mld. zł.

Utrzymuje się nadal duży wzrost popytu na mięso, przetwo 
ry mięsne, tłuszcze, masło, ryby i przetwory rybne. Zaspoko­
jenie tego popvtu na artykuły rolno -•spożywcze wymagało ze 
strony rządu uporczywej i bieżącej kontroli stanu zaopatrze­
nia i sprawnego reagowania.na sygnalizowane braki tych ar­
tykułów jak również podejmowania operatywnych decyzji 
w dziedzinie handlu zagranicznego, dla zwiększenia lub przy­
spieszenia dostaw z importu.

Na wzrost sprzedaży artykułów przemysłowych wpłynęła 
również posezonowa obniżka cen. dokonana po raz pierwszy 
w tak dużej skali, bo obejmująca towary wartości ^blisko 2 
mld. 400 min zł. Kwota obniżenia cen wyniosła ponad 1 mld 
200 min. zł.

Pozytywna ocena sytuacji rynkowej nie powinna przesłaniać 
trudności, które mogą się ujawniać w przypadku niedostatecz 
nego wzrostu produkcji Zamierzamy więc podjąć szereg dal­
szych przedsięwzięć dla wykorzystania rezerw produkcyjnych 
na rzecz zwiększenia produkcji i dostaw towarów rynkowych 
oraz rozwoju usług

Na II kwartał zakłada się dalszv wzrost przychodów pienięż 
nych ludności oraz wypłat z tvtułu świadczeń społecznvch.

Przewiduje się jednocześnie podobnie jak w pierwszym 

kwartale br. wyższą dynamikę wydatków ludności od jej przy 
chodów pieniężnych. Nakłada to jeszcze większe zadania na 
obrót towarowy i usługi.

W przemyśle zrealizowano operatywne plany ustalone 
przez poszczególne ministerstwa na 1 kwartał. Jednak 
tempo wzrostu produkcji globalnej było niedostateczne. 

Choć nie jesteśmy w pełni zadowoleni z wyników I kwartału, 
to widzimy realne możliwości, a także już symptomy — odzy­
skiwania pełnej, rosnącej prężności rozwojowej produkcji. Wy 
maga to jednak poważnej mobilizacji załóg i rytmicznej pracy 
we wszystkich pozostałych miesiącach i kwartałach roku. Wa­
runkiem rytmicznej produkcji jest i pozostaje usprawnienie 
kooperacji i hardziej racjonalna i oszczędna gospodarka ma­
teriałowa.

Rząd podejmował konkretne decyzje zmierzające do po­
prawy dostaw kooperacyjnych, a także stosował systema­
tyczny nadzór i kontrolę wykonania postawionych zadań. Do 
tego sprawa nie może się jednak ograniczyć. Sytuacja wy­
maga gruntownej i wszechstronnej analizy i opracowania 
planu usprawnienia powiązań kooperacyjnych w całej gospo­
darce, a w szczególności w przemyśle, łącznie z drobną wy­
twórczością.

W tol^ti realizacji planu produkcji przemysłowej w I kwar­
tale zaznaczyły się trudności na tle bardzo napiętych bilan­
sów materiałowych. Dużą pomocą w złagodzeniu tych trud­
ności stają się podjęte przez załogi przedsiębiorstw zobowią­
zania dodatkowej produkcji najbardziej deficytowych arty­
kułów zaopatrzenia materiałowego.

Konsekwentnie dążymy do zaostrzenia dyscypliny w gospo­
darce surowcami i materiałami do produkcji. Przygotowuje­
my program uregulowania całości gospodarki materiałowej, 
a także i gospodarki zapasami, łącznie z odpowiednimi roz­
wiązaniami organizacyjnymi. Przewidujemy powołanie spe­
cjalnego organu dla tych istotnych dla dalszego rozwoju na­
szej gospodarki spraw.

Problemy rolnictwa i przemysłu spożywczego były przed­
miotem codziennego zainteresowania i szczególnej troski rzą­
du. Polepszone zostały w istotny sposób warunki ekonomicz­
ne dla produkcji zwierzęcej. Charakterystyczną cechą pod­
jętych decyzji ekonomicznych jest objęcie nimi skupu żywca 
wieprzowego i wołowego oraz mleka. W ten sposób stworzo­
ne zostały warunki dla intensyfikacji produkcji zwierzęcej 
we wszystkich gospodarstwach rolnych, zarówmo małych, jak 
i średnich i większych, położonych na glebach gorszych i na 
lepszych.

Nowe worunki ekonomiczne zostały wsparte różnorodnymi 
decyzjami produkcyjnymi (np. zwiększono dostawy dla rol­
nictwo pasz treściwych o 150 tysięcy ton i w’ęgla o 250 tys. 
ton).

Poczyniliśmy niezbędne przygotowania do interwencyjnego 
skupu prosiąt na wypadek dużej ich podaży, z czym się po­
ważnie należy liczyć w najbliższych miesiącach. Przemysł 
maszynowy został zobowiązany do szybkiego uruchomienia 
produkcji maszyn i urządzeń, służących mechanizacji najbar­
dziej uciążliwych prac w hodowli zwierząt. Pracujemy nad 
doskonaleniem kontraktacji produktów zwierzęcych.

W zakresie rozwoju produkcji roślinnej zasługuje na pod­
kreślenie pełne 1 terminowe pokrycie zaopatrzenia rolni­
ctwa na nasiona i sadzeniaki, nawozy mineralne i środki 
ochrony roślin Uproszczono zasady kontraktacji zbóż i roślin 
oleistych. W kontraktacji zbóż ujednolicono Stawski bonifika­
ty nawozowej, zrezygnowano z wiązania kontraktacji zbóż ze 
sprzedażą pasz oraz zamieniono premię podatkową na pre­
mię gotówkową. W kontraktacji rzepaku wprowadzono za­
sadę kontraktacji masy towarowej w miejsce powierzchni 
zasiew’ów.

Intensywnie pracujemy obecnie nad nowym systemem eko­
nomicznym państwowych gospodarstw rolnych i systemem 
bodźców materialnego zainteresowania dla załóg robotni­
czych PGR.

Przystąpiliśmy także do prac, które zapewniłyby sprawną 
realizację ostatnio podjętych przez Biuro Polityczne 
KC PZPR i NK ZSŁ dalszych decyzji w sprawie naszej 

polityki w sektorze rolnictwa.
Ocena aktualnej sytuacji w rolnictwie pozwala przypusz­

czać, że rok bieżący może być korzystniejszy od minionych 
dwóch, niepomyślnych lat. Tegoroczne prace wiosenne roz­
poczęto w normalnym terminie. Prace połowie są znacznie 
zaawansowane. Korzystne tendencje obserwujemy w pro­
dukcji zwierzęcej.

Stosunek resortów’ i prezydiów rad narodowych obsługują­
cych rolnictwo do realizacj’ polityki rolnej mierzymy i bę­
dziemy mierzyć podstawowymi kryteriami, ważnymi na obec 
nym etapie, jak wieś jest zaopatrywana w środki produkcji 
i materiały oraz jak jest zorganizowany przez placówki sku­
pu odbiór produktów7 rolnych. Opracowaliśmy program ra­
cjonalnego zagospodarowania przez przemysł spożywćzy sku­
powanych produktów7, zwłaszcza zwierząt rzeźnych. Szczegół 
nie ważnym zadaniem jest przygotowanie się organizacji sku­
pu i przemysłu rolno-spożywczego do odbioru żywca w IV 
kwartale br. W tym celu opracowana została odpowiednia 
urywała Rady Ministrów.

Wykonanie planu Inwestycji w’ T kwartale br. można oce­
nić na ogół pomyślnie Mimo to rząd kładzie nacisk na 
konieczność dalszej zdecydowanej poprawy w realiza­

cji planu i przezwyciężenie ujemnych zjawisk w działalności 
inwestycyjnej. Dyscyplina w terminowym oddawaniu do u- 
żytku budowanych obiektów będzie stanowiła przedmiot uwa 
gi całej administracji.

Podjęliśmy decyzje o zwiększeniu o 300 min zł nakładów 
Inwestycyjnych w górnictwie węgla kamiennego w7 celu stwo 
rżenia warunków dla zwiększenia wydobycia węgla na cele 
rvnku wewnętrznego i eksportu. Ponadto upoważniliśmy 
Bank Handlowy do udzielania kredvtów na inwestycje szyb­
ko rentujące się w granicach 1 mld złotych.

Zasadnicze znaczenie dla równowagi rynkowej ma utrzy­
manie rozmiarów działalności inwestycyjnej, a zwłaszcza roz­
miarów budownictwa, w granicach założonych w planie. 
Dlatego kategorycznie przeciwstawiamy się wszelkim nacis- 

/ kom resortów i prezydiów7 rad narodowych na dalsze zwięk- 
’ stenie nakładów inwestycyjnych. »

Istotnym ogniwem polityki gospodarczej rządu i to za­
równo na dziś, jak i na jutro, jest kompleks problemów 
dotyczących budownictwa mieszkaniowego Opracowane 

zostały założenia poPtykł mieszkaniowej na lata 1971—1975. 
Głównym zadaniem tej polityki'jest możliwe maksymalne 
zaspokojenie potrzeb mieszkaniowych związanych z racjo­
nalnym wykorzystaniem posiadanych i twmrzonych mocy pro 
dukcyjnych przemysłu — przede w7szystkim przez intensy­
fikację i powiększanie zmianow7ości.

Decyzje rządu zapewniała wzrost rozmiarów budownictw/a 
mieszkaniowego w latach 1971—72. Decyzje te pozwalają na 
realizację programu dodatkowych stanów surowych budow­
nictwa mieszkaniowego już w 1971 r. Pozwoli to na oddanie 
do użytku w 1972 r. o około 10 proc, więcej mieszkań w7 po­
równaniu z rokiem 1971.

Wzrost budownictwa mieszkaniowego musiał pociągnąć za 
sobą wzrost innych wydatków7 z tym związanych (m. in. na 
zainstalowanie nowych, poligonowych wytwórni materiałów 
budowlanych, na zakup fabryk domów w Związku Radziec­
kim i w Niemieckiej Republice Demokratycznej).

Podstawowym założeniem polityki zatrudnienia jest i 
pozostanie możliwie pełne wykorzystanie siły robo­
czej. Musimy rozszerzać przede wszystkim społecznie 

pożyteczny front pracy, zwłaszcza w sferze usług i pracy na­
kładczej. W br. powiększono o 250 min zł nakłady inwesty­
cyjne na zorganizowanie około 12 tys. nowych miejsc pra­
cy, głównie dla kobiet.

Szczególną uwagę skierował rząd w swojej działalności 
na sprawy plac i dochodów pracowniczych.

Działalność ta zmierzała w pierwszym rzędzie do zlikwi­
dowania napięć, spowodowanych znacznymi ograniczeniami 
wzrostu zarobku załóg, co wiązało się z zamierzonym za­
stosowaniem tzw. systemu bodźców materialnego zaintere­
sowania, a także z szeregiem posunięć powodujących 
zmniejszenie wypłat na rzecz pracowników. Sprawą najpil­
niejszą było podjęcie przez rząd decyzji o zawieszeniu wpro- 
wadzenia w życie systemu bodźców, połączone z równoczes­
nym zwiększeniem planowanego funduszu płac, a także 
przywrócenie dotychczasowego systemu premiowania, w 
tym premii eksportowych.

Do uprzednio obowiązujących systemów wynagradzania 
wprowadzono jednak pewne zmiany, umożliwiające ich 
uproszczenie i zapewnienie bardziej sprawiedliwych zasad 
opłacania robotników i pracowników unąysłowych w zależ­
ności od faktycznego wkładu pracy.

Ustalono również zasady bardziej sprawiedliwego podziału 
funduszu premiowego i eliminację występujących dotych­
czas niejednokrotnie rażących dysproporcji. Przywrócono 
jednocześnie obowiązujące w roku uprzednim zasady two­
rzenia fuduszu zakładowego.

Podjęte zostały także decyzje o zmianach wynagradzania 
pracowników przedsiębiorstw handlu zagranicznego. Ostat­
nio rząd podjął uchwałę o zmianie zasad wynagradzania dy­
rekcji przedsiębiorstw przemysłowych i budowlano-monta­
żowych, wprowadzając zasadę stałych wynagrodzeń kierow­
ników tych jednostek.

Równocześnie w toku bieżącej działalności dokonano nie­
zbędnych korekt w zasadach i poziomie płac niektórych grup 
pracowników, likwidując jaskrawe w tej dziedzinie zanied­
bania.

Szczególną rolę odgrywa obecnie handel zagraniczny, 
który akty wnie przyczynia się do poprawy zaopatrze­
nia rynku, pracy przemysłu i pokrycia zwiększonej 

siły nabywczej ludności. Globalne obroty towarowe w pier­
wszym kwartale w porównaniu z analogicznym okresem 
ubr. wyrosły o 6,6 proc.

Zdajemy sobie sprawę z tego, że w pierwszych miesiącach 
br. wzrost obrotów był niedostateczny, a jego struktura nie 
zawsze najracjonalniejsza.

Przywiązujemy dużą wagę do rozwoju trwałych powią­
zań kooperacyjnych przemysłu polskiego z przedsiębiorstwa­
mi i z firmami zagranicznymi. Na szczeblu rządowym pro­
wadzone są obecnie rozmowy o rozszerzeniu powiązań ko­
operacyjnych pomiędzy przemysłem polskim a przemysłami 
Związku Radzieckiego, ŃRD, Czechosłowacji, Rumunii, Wę­
gier i pozostałych krajów RWPG.

Jednocześnie przygotowywane są i prowadzone negocjacje 
w sprawie powiązań kooperacyjnych z firmami krajów za­
chodnich.

Dużą uwagę przywiązujemy do zapewnienia równowagi fi­
nansowej W pierwszym kwartale br.-problem <ten nie 
nasuwał jeszcze poważniejszych obaw. Podstawowe do­

chody i wydatki państwa nie odbiegały poważniej od normal­
nych w tym okresie wyników.

Jednakże okres pierwszego kwartału był nietypowy, gdyż 
nie działały jeszcze skutki podjętych przez nas decyzji.

W celu zapewnienia odpowiednich środków finansowych na 
dodatkowe świadczenia na rzesz ludności konieczne stało się 
z jednej strony zredukowanie niektórych wydatków budżetu 
państwa, z drugiej zaś strony, zwiększenie jego dochodów.

Podstawowym ich źródłem będzie zwiększona akumulacja 
finansowa przedsiębiorstw uspołecznionych. Pilnym zada­
niem jest przeto podjęcie znacznie intensywniejszych prac 
w przedsiębiorstwach, zjednoczeniach i resortach dla zapew­
nienia poprawy rentowności i powiększenia wpłat do budżetu 
państwa.

Mimo nawału bieżących spraw, podjęte zostały w I kwarta­
le prace nad rozwiązywaniem najbardziej pilnych zagadnień 
organizacji i zarządzania państwowego i gospodarczego. Rząd 
polecił wszystkim resortom wprowadzenie w życie niezbęd­
nych uproszczeń i ograniczeń w nadmiernie rozbudowanej 
strukturze wszystkich ogniw administracji.

Duże znaczenie przypisujemy sprawie umocnienia i utrwa­
lenia zasady jednoosobowego kierownictwa w przedsiębior­
stwach, przy pełnym zachowaniu statutowych uprawnień 
organizacji partyjnej i samorządu robotniczego.

Przygotowujemy również wnioski w sprawie uproszczenia 
terytorialnej struktury podziału administracyjnego kraju.

Z przedstawionej sytuacji wynika, że najważniejszym za­
daniem roku bieżącego jest skupienie wysiłku na rzecz 
utrzymania i umocnienia równowagi rynkowej. Ozna­

cza to, ze plan dostaw towarów na rynek winien być w pełni 
zrealizowany zarówno przez przemysł, rolnictwo, jak i handel 
zagraniczny.

W wyniku dotychczasowych prac można sformułować ge­
neralne założenia rozwoju społeczno - gospodarczego 
kraju w latalch 1972—1975, a mianowicie:

— zapewnienie dalszego wzrostu gospodarczego kraju, przy 
zachowaniu bardziej harmonijnego rozwoju wszystkich dzie­
dzin, ,

— zapewnienie wydatniejszego wzrostu dochodu narodowego, 
— przyspieszenie wzrostu konsumpcji i zapewnienie społecznie 

odczuwalnej poprawy życiowych warunków ludności pracują­
cej, przede wszystkim w dziedzinie spożycia indywidualnego, 
budownictwa mieszkaniowego oraz usług socjalno - kultu­
ralnych,

— zapewnienie pełnego zatrudnienia.
Takie postawienie sprawy wymaga gruntownej zmiany pro 

porcji zawartych w dotychczasowych założeniach opracowa­
nych dla potrzęb planu 5-Ietniego.

Przedstawienie cele, przewidziane do realizacji w bieżącym 
5-leciu są celami nadrzędnymi.

Będziemy kontynuować zapoczątkowaną przez kierownictwo 
partii praktykę konsultacji z różnymi środowiskami społecz­
nymi spraw, w których są one żywotnie zainteresowane.

Będziemy stwarzać warunki dla szerokich rzeczowych dy­
skusji przed powzięciem decyzji, a po ich podjęciu przestrze­
gać pełnej dyscypliny w realizacji.

Jesteśmy świadomi faktui że powodzenie naszych zamierzeń 
może być zapewnione tylko w warunkach rosnącej aktywnoś­
ci politycznej i produkcyjnej załóg robotniczych, kadry inży­
nieryjno - technicznej, administracji, działaczy nauki i kul­
tury. wszystkich ludzi pracy, pod warunkiem umocnienia — 
wszędzie, w każdym zakładzie, instytucji i środowisku - dy­
scypliny oraz poczucia odpowiedzialności za powierzone za­
dania.

Zdążamy do tego, aby troska o dyscyplinę pracy i dyscypli­
nę społeczną, troska o warunki pracy załóg. o socjalistyczne 
międzyludzkie stosunki cechowała każdego działacza gospodar­
czego. każdego pracownika administracji.
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Przed podjęciem pracy zawodowej

Studenci poznają wieś
Związek Młodzieży Wiej­

skiej zrzesza aktualnie 
około 2 tysiące studen­

tów z poznańskich uczelni. 
W większości pochodzą oni ze 
wsi i dlatego też właśnie wstę­
pują na studiach do ZMW (po­
za tą organizacją pozostają 
tylko nieliczni Dochodzenia 
wiejskiego). Można się spodzie 
wać, że obecni członkowie 
akademickiego ZMW w więk­
szości wrócą po studiach pa 
wieś, że zwiększą liczbę wiej­
skiej inteligencji. Że przyczy­
nią się d0 postępu i unowo­
cześnienia życia na wsi. gdy 
w przyszłości podejmą pracę 
w różnych zawodach: rolnika, 
agronoma, zootechnika, inży­
niera - specjalisty np. od ma­
szyn rolniczych, lekarza wiej­
skiego. ogrodnika, leśnika, 
pracownika rolniczego instytu­
tu itp. Nie trzeba dodawać, że 
wieś bardzo potrzebuje przed­
siębiorczych młodych ludzi, 
nie tylko dobrych fachow­
ców, ale i działaczy społecz­
nych. obdarzonych poczuciem 
społecznej odpowiedzialności. 
Ponadto ludzi znających, w 
miarę możności, jak najlepiej 
problemy wsi. *

Takich to ludzi właśnie, za­
pobiegliwie myśląc 0 przysz­
łości usiłuje kształtować uczel 
niana organizacja ZMW. Dą­
żyła ona do tego od dawna, 
obecnie jednak szuka się sku­
teczniejszych form i metod 
działania. Bowiem przysposo­
bienie studentów do wykony­
wania wiejskich zawodów, to 
dziś jeden z podstawowych 
kierunków pracy ZMW. Dzia­
łacze tego młodzieżowego 
Związku chcą się w ten spo­
sób włączyć w wysiłki całego 
społeczeństwa, partii i rządu, 
zmierzające do poprawy na­
szych warunków materialnych. 
Jak wielkie znaczenie ma w 
tej mierze przygotowanie fa­
chowe i wartość ideowa za­
trudnionych w rolnictwie lu­
dzi — wyjaśniać nie trzeba.

Okręgowa Rada Studencka 
ZMW w Poznaniu zorganizo­
wała niedawno spotkanie stu-
den to w aktywistów Zwią- drach

Zdarzało się, źe studenci wy­
prawiali się w teren dla „śle­
pego obowiązku”, nie dbając o 
rozeznanie, do kogo jadą i 
czy to, z czym jadą, jest aku­
rat tam potrzebne. Nie dbając 
o to, jakie będą korzyści z 
wyjazdu dla nich samych. Nie 
sprzyjało to nawiązywaniu 
kontaktów, wzbudzaniu poczu­
cia, że się jest sobie wzajem­
nie potrzebnym.

Rzecz istotna więc, to 
urozmaicona i wszechstronna 
akcja informacyjna o wsi 
wśród studentów. Na to wska­
zywali rozmówcy. Bez tego 
trudno jest sensownie zorgani­
zować np. udział studentów w 
krzewieniu oświaty rolniczej, 
bo mogą się. przykładowo, od­
być zupełnie nieuzasadnione 
wyjazdy z prelekcjami’. Dlate­
go wiejskie koła ZMW czy ra­
dy narodowe mogłyby zgła­
szać studenckiemu ZMW za­
potrzebowanie na młodych lu­
dzi1, specjalizujących się w róż 
nych dziedzinach wiedzy. In­
formowanie się musi być 
zresztą wzajemne, bo i wieś po 
winna wiedzieć, czego może 
oczekiwać od studentów.

Proponowano, aby wyjazdy 
z prelekcjami ograniczyć, jako 
nie najlepszą już metodę pra­
cy, wobec wzrostu poziomu 
wiedzy i oświaty. Jak stwier­
dził jeden z rozmówców, wieś 
odniesie korzyść, ale tylko ze 
specjalistów w pewnych dzie­
dzinach, dlatego trzeba coraz 
większego przygotowania. Trze 
ba być na bieżąco za szybkimi 
przemianami wsi. Trzeba też 
wiedzieć, że nie wszystkie 
wsie są jednakowe, że każde 
środowisko to co innego. Waż­
ne są informacje o sprawach 
konfliktowych na wsi i ciągłe 
uaktualnianie wiedzy o niej. 
Rzecz podstawowa — to zna­
jomość zmian polityki rolnej. 
Dobre rozpoznanie potrzeb wsi, 
to — jak zwracano uwagę — 
warunek autorytetu studenta, 
zwłaszcza gdy w przyszłości 
podejmie samodzielną pracę. 
Stąd kontakt ze wsią na stu- 

ma tak kapitalne zna­
czenie dla jego przygotowa­
nia zawodowego.

Interesujący pomysł zgłosił 
student Politechniki Poznań­
skiej: — tamtejsze koło nauko­
we zorganizuje obóz, poświęco 
ny badaniu stanu pojazdów 
mechanicznych, ciągników i 
maszyn rolniczych, oraz bada­
niu kultury ich obsługi i użyt­
kowania. Mówiono o tzw. „bia­
łych niedzielach” i mniej uda­
nych „niedzielach zielonych”, 
kwestionując potrzebę tych 
ostatnich w dotychczasowej.

rozrywkowej formie. Wieś ma 
na ogół dostęp nawet do le­
pszej rozrywki, więc czas tra­
cony na wyjeżdzie można by 
wykorzystać lepiej. Nie można 
wsi żadnych imprez narzucać.

Dobrą też okazją obserwa­
cji przemian wsi, w poznawania 
jej mechanizmów społecz­
nych czy różnych instytucji — 
są studenckie praktyki ro­
botnicze, nie zawsze dobrze do 
tej pory organizowane. W cza­
sie ich trwania warto dbać o 
więź zwłaszcza z miejscową 
organizacją ZMW, także o 
systematyczne poznawanie 
środowiska. Warto włączyć 
studencki ZMW do organizo­
wania np. konkursów orek, 
kursów przysposobienia rolni­
czego czy też prowadzenia 
pracy w klubach stażystów 
lub „Młodego rolnika”. Zwra­
cano uwagę na nikłe, kontakty 
stypendystów z fundatorami 
stypendiów fundowanych. Cie 
kawym przedsięwzięciem są 
Techniczne Targi Młodzieży 
Wiejskiej, coś w rodzaju Tur­
nieju Młodych Mistrzów Tech­
niki na wsi.

Jest rzeczą jasną, że z ca­
łej tej współpracy ze wsią 
znacznie większe korzyści, 
przynajmniej na razie, odno­
szą sami studenci. Ale też 
przecież 0 to przede wszystkim 
chodzi. Kontakt ma dać stu­
dentowi przygotowanie do wy 
konywania przyszłej pracy, ta­
ki jest jego główny cel. Przy­
gotowanie to leży nie tylko w 
wyspecjalizowaniu i facho­
wości, ale także w wyrobieniu 
społecznym, o co głównie za­
biega ZMW. Im lepiej się zna 
wieś, tym szybciej, wykonując 
zawód, jest się jej przydatnym. 
Tym łatwiej zdobyw*a się auto 
rytet i zaufanie. Łatwiej znaj­
duje się swoje miejsce w ży- 
ciu wsi.

MARCIN BAJEROWICZ

Wyniki konkursu
na recenzję

zku. W żywej dyskusji poddali 
oni krytyce dotychczasowe 
formy współpracy ze wsią i 
wysunęli kilka interesujących 
pronozycji.

W wypowiedziach przewijał 
sfę postulat, aby kontaktom 
ze wsią nadawać już nie for- 
mali’styczną formę, tak jak to 
bywało niekiedy dotychczas.

Rozstrzygnięty został konkurs 
na recenzje ze spektakli 
II Poznańskiego Przeglądu 

Teatrów Małych Form. Konkurs 
ten. jak wiadomo, ogłoszony zo­
stał z okazji Międzynarodowego 
Dnia Teatru nrzez Wydział Kul­
tury RN Poznania, redakcje mie­
sięcznika „Nurt” oraz Pałac Kul 
tury.

Jury konkursu I nagrodę przy­
znało Konstantemu Polkowskiemu 
z Poznania za prace ot. ,,W blat 
wbito bagnet” poświęcona spek­
taklowi Kazimierza Borowca. 
TI nagrodę otrzymał Jerzy Jur­
czyk ze Szczecina. Sad konkurso­
wy przyznał ponadto dwa wyróż­
nienia. Otrzymali je Teodor Śmie 
łowski oraz Ewa Smulkowska.

(ob)
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kie”. WP, str 328, zł 25.

LITERATURA PIĘKNA

Tadeusz Żeleński (Boy) — „Mu- 
rzvn zrobił...”. PIW str 401, zl 30.

Władysław Stanisław Reymont — 
„Sprawiedliwie”. PIW, str. 148, zł 
10

Zygmunt Sztaba — „Śmierć lich­
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wędzi Europy” (wspomnienia por 
tugalskie 1938—1946). PWN str. 769 
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W cyklu wydawnictw Rady 
Ochrony Pomników Walki i Mę­
czeństwa ukazały sie- „Cytadela 
Poznańska” Wyzwolenie Wro­
cławia” .Polski słup graniczny 
na Odrze” każdy tomik po 9 zł.
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naires des liaisons” (Słownik łą­
czeń miedzywyrazowych). WP. str. 
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Rok budowlany trwa o- 
becnie pełnych 12 mie­
sięcy. Niemniej do nie­

dawna występowało zjawisko, 
żę okres zimy — tłumacząc go 
trudnymi warunkami atmosfe­
rycznymi — nie przynosił re­
alizacji planowych zadań.

Tymczasem I kwartał tego roku 
orźyniósł w Poznaniu I woje­
wództwie dobre rezultaty, z rocz- 
npeo planu budowy mieszkań wy­
konano 23,1 proc, zadań, a nlan 
kwartalny zrealizowano w tli.3 
proc. Przedsiębiorstwa budowlane 
podlegle Poznańskiemu Zjednocze­
niu Budownictwa, przekazały za­
tem do użytku 5120 izb mieszkal­
nych w tvm 550 nonad nlan. Oba­
lono wiec mit o niemożności ryt­
micznego prowadzenia prac w cią­
gu całego roku. Okazało sie też. 
że iest możliwe należyte nrzygoto- 
wanie frontu robót na zimę. 
Wprawdzie nie wszystkie nrzedsie- 
biorstwą przygotowały sie równo 
do tych prac, jednak w sumie dla 
nracowników budowlanych nie za­
brakło pracy w ciągu zimy

Do takiej realizacji słusznego 
założenia przygotowano budo­
wy już w zeszłym roku, a wy­
niki I kwartału potwierdziły, 
że było to nieodzowne dla 
zwiększenia rytmiczności na 
poszczególnych obiektach. Dzię 
ki też temu tegoroczny start 
gwarantuje uniknięcie spiętrzę 
nia prac budowlanych pod ko­
niec roku. Mało — wielkopol­
scy budowlani maja zamiar od 
dać wszystkie planowe izby do 
użvtku pod koniec listopada.

By, jednak w dalszym ciągu 
utrzymać należyte tempo, ą 
przy tym zwiększać wydajność 
pracy trzeba jeszcze niejedno 
zmienić w samych przed­
siębiorstwach budowlanych. 
Przede wszystkim należy po­
prawiać organizację pracy. 
Przestoje na budowach sa tak­
że nader częstym zjawiskiem. 
W dalszym też ciągu nie jest
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Libijska Republika Arabska: 
obszar — 1 759 540 km2; lud­
ność — 1 875 000; stolica El- 
Bejda (część władz ma sie­
dziby w Tripolisie i Bengha- 
zi).
Syryjska Republika Arabska: 
obszar — 185 180 km2; lud­
ność — 5 366 000; stolica — 
Damaszek
Zjednoczona Republika Arab 
ska: obszar — 1 002 000 km2; 
ludność — 33 954 000; stolica 
— Kair.

Świat arabski

Federacja trzech

Ogłoszona w sobotę w li­
bijskim mieście Bengha- 
zi zapowiedź utworzenia 

federacji trzech republik arab 
skich — Libii, Syrii i Zjedno­
czonej Republiki Arabskiej — 
wnosi nowe i ważkie elementy 
nie tylko do sytuacji w świę­
cie arabskim. Ma ponadto istot 
ne znaczenie dla rozwoju wy­
darzeń, zapoczątkowanych a- 
gresją izraelską sprzed czte­
rech lat.

W świecie arabskim nie jest 
to pierwsza próba łączenia 
dwóch lub trzech państw. 1 lu ■ 
tego 1958 r. powstała unia e- 
gipsko-syryjska, rozszerzona 
miesiąc później o federację z 
Jemenem. Unia przybrała naz­
wę Zjednoczonej Republiki A- 
rabskiej, obrała dla siebie fla 
gę i hymn, miała wspólnego 
prezydenta i wspólny parla­
ment. Przetiwala jednak tyl­
ko ponad trzy lata, do 29 wrześ 
nia 1961 r.» kiedy to Syria zer 
wała unię i w grudniu tegoż ro­
ku rozpadła się federacja z Je 
menem. Egipt —główny rzecz 
nik jedności arabskiej pozostał 
jednak przy nowej nazwie 
państwa i fladze obranej dla 
Zjednoczonej Republiki Arab­
skiej.

Drugą próbą była zapowie­
dziana 17 kwietnia 1963 r. fe­
deracja trzech terytoriów: Ira 
ku, Syrii i ZRA. Jednak od za 
miaru tego odstąpiono po 
trzech miesiącach, jeszcze 
przed plebiscytem zapowiedzią 
nym na ten temat w zaintere­
sowanych państwach.

Są to wydarzenia już odleg 
łe. ale trzeba je przypomnieć, 
gdyż w obydwu wypadkach 
zjednoczenia państw arabskich 
nie okazały się trwałe z winy 
sił reakcji. Dostrzegł to prezy­
dent ZRA Gammal Abdel Na- 
ser, który po rozpadzie unii z 
Syrią stwierdził:

„Popełniliśmy błąd idąc na ugo 
dę z reakcją (...) Nasz błąd to

unia z siłami reakcyjnymi, które 
sparaliżowały jej rewolucyjną sku 
teczność. Aparat unii nie stanął na 
wysokości zadania, nie uaktywnio 
no politycznie w wystarczającym 
stopniu mas ludowych”.

Ówczesne doświadczenia nie 
zlikwidowały dążenia do jed­
ności arabskiej. Jednak okazy­
wało się, że jedności nie mogą 
zagwarantować tylko takie 
czynniki integrujące, jak współ 
na religia (islam) i wspólny ję 
zyk, wspólnota tradycji i zwy 
czajów. Potrzebne jest nade 
wszystko ujednolicenie struktur 
społecznych i państwowych. 
Zwłaszcza zaś jedności nie moż 
na opierać na sojuszu rządów 
postępowych z siłami feudalny 
mi, które dominują w niektó­
rych krajach arabskich.

W ostatnich latach potwier­
dziła to ze szczególną mocą pią 
ta kolejna arabska konferen­
cja na najwyższym szczeblu, 
zwołana w grudniu 1969 r. do 
Rabatu. Została ona zerwana 
w wyniku niemożliwości uzgod 
nienia wspólnego stanowiska, 
co do tak istotnych spraw dla 
świata arabskiego, jak mobili­
zacja zasobów do walki o wy­
zwolenie ziem zagarniętych 
przez Izrael.

Od tego czasu w świecie a- 
rabskim powstała nowa sytua­
cja. Zerwano z formalną zasa 
dą jedności panarabskiej, a za 
częto poszukiwać możliwości 
zbliżenia między mniejszymi 
grupami państw arabskich. 
Pierwszą tego oznaką była kon 
ferencja w Tripolisie, odbyta 
bezpośrednio po nieudanym 
.szczycie” w Rabacie. Prezy­

denci postępowych państw a- 
rabskich — Libii, Sudanu i 
ZRA zawarli trójprzymierze* 
majace na celu koordynację po 
lityki wojskowej, gospodarczej 
i posunięć politycznych.

,Po roku tę tzw. kartę tripo- 
litańską podpisał także rząd sy

ryjski. Było to po zamachu sta 
nu. w wyniku którego 13 listo 
pada 1970 r. na czele państwa 
syryjskiego stanął gen. Hafez 
el-Asad — zwolennik ścisłych 
związków z postępowymi pań­
stwami arabskimi, w zakresie 
metod rozwiązania konfliktu z 
Izraelem opowiadający się za 
polityką ZRA. Nie bez znaczę 
nia może być fakt, iż obecny 
prezydent Syrii należał do tych 
wojskowych, którzy w 1961 r. 
protestowali przeciwko zerwa­
niu unii z Egiptem, za co 
wówczas został usunięty z ar­
mii.

Źródeł nowej federacji arab­
skiej należy więc dopatrywać 
się przede wszystkim w wyda­
rzeniach, które wcześniej do­
prowadziły do podpisania kar­
ty tripolitańskiej. Do zapowie­
dzianej federacji nie przystąpił 
wprawdzie Sudan, ogłaszając 
jednakże tylko czasowe wyłą­
czenie swej kandydatury. W 
tym przypadku chodzi o nie­
łatwą sytuację wewnętrzną w 
tym kraju, nacechowaną 
sprzecznościami etnicznymi. 
Fakt ten świadczy o ostrożno­
ści z jaką podchodzą państwa 
arabskie do projektowanej fe­
deracji, chcąc w ten sposób —• 
pomne wcześniejszych doświad 
czeń — zapewnić sukces fcwo- 
jej inicjatywie.

W sprawie projektowanej fe 
deracji Libii, Syrii i Zjednoczo 
nej Republiki Arabskiej będzie 
ogłoszone referendum ludowe, 
zapowiedziane na 1 września 
br. — dzień drugiej rocznicy 
rewolucji libijskiej. Wiadomo 
też, że federacja ma mieć 
wspólną stolicę, hymn i flagę, 
parlament i prezydenta.

W wyniku tej inicjatywy wo 
bec nowej sytuacji staje Izrael. 
Federacja trzech państw arab­
skich obejmie terytorium liczą 
ce prawie 3 miliony kilome­
trów kwadratowych i ponad 
41,5 min ludności. Niewątpli­
wie Tel Awiw liczyć się musi 
z ewentualnością wzmocnienia 
militarnego Syrii, co może po­

należycie wykorzystywany 
sprzęt ciężki, a gospodarka 
materiałami budowlanymi po­
zostawia również wiele do ży­
czenia.

Zajmijmy sie jednak nieco 
innym zagadnieniem związa­
nym z organizacją pracy.

Tak iak w zakładach pracv. tak 
i w przedsiębiorstwach budowla­
nych niebagatelna role snełnia 
majster. Stykając sie » ludźmi na 
co dzień i przy wvkonvwaniu roz­
maitych nrac. ma on okazie oo- 
znąć tvch którvmi kieruje. Do­
świadczony maister szybko zorien­
tuje sie czego może wymagać od

rzystają w pełni z możliwości 
nagradzania tą drogą najlep­
szych pracowników. Wpraw­
dzie w zeszłym roku pieniądze 
przeznaczone na fundusz nie 
przepadły. jednak nie trafiły 
one w większości przypadków 
do rąk majstrów, upoważnio­
nych do jego rozdziału. Nagro­
dy z tego funduszu rozdzielały 
wprost dyrekcje.

Właściwie potraktowało ten 
fundusz, m. in. Poznańskie 
Przedsiębiorstwo Budowlane 
nr 4. Majstrowie tego przedsię­
biorstwa dysponowali sumą

Majster na budowie

Niewykorzystany 
fundusz zachęty

ludzi, kto wykonuje sumiennie po­
wierzone zadania, kto bumelnie. 
lub też nie posiada zą grosz odno- 
wiedzialności. System akordowy na 
budowach nozwala nainrscowit. 
szvm zarobić wiecej. To iest rzecz 
bezsporna.

Dodatkową jednak zachęta 
iest tzw. fundusz majstra. Po­
lega on na przekazywaniu do 
dyspozycji majstra określonej 
kwoty na nagrody dla najsu­
mienniejszych pracowników 
Fundusz ten nie podlega ono- 
datkowaniu i iest traktowany 
iako doraźna nagroda. Niezro­
zumiały wvdaje sie wobec te?o 
fakt, że wielkopolskie przed­
siębiorstwa budowlane nie ko-

100 000 zł i ani grosz nie prze- 
padł, nie został rozdzielony in­
nymi drogami. W tym roku 
majstrowie PPB nr 4 dyspo­
nują taką samą kwotą.

Tak się złożyło, że właśnie zało­
ga tego przedsiębiorstwa uzyskała 
w zeszłym roku — w skali PZB — 
T miejsce we współzawodnictwie 
pracy. Trudno oczywiście ten suk 
ces pfzypisać wyłącznie fundusze 
wi majsterskiemu. Na pewno jed­
nak w jakimś stopniu stał się on 
zachętą do podnoszenia jakości 
prac oraz zwiększania sumiennoś­
ci przy wykonywaniu obowiązków 
przez załogę, tym bardziej, że na 
grody wręcza majster natychmiast

po wykonaniu określonego zada­
nia.

Szkoda, że inne przedsiębiorst 
wa bagatelizują fundusz, który 
stanowi dodatkową zapłatę za 
dobrą i szybką pracę. Czas 
przełamać istniejące w tym za 
kresie opory. Obecnie dużo 
miejsca poświęca się w przed­
siębiorstwach budowlanych 
podniesieniu rangi majstrów, 
głównych organizatorów pracy 
na budowach.

Z podnoszeniem autorytetu 
majstrów wiąże się jeszcze in­
na. niebagatelna sprawa. Do 
nich przecież w pierwszej ko­
lejności docierają wszelkiego 
rodzaju skargi i zażalenia pra 
cowników. Nie wszyscy jednak 
majstrowie należycie na nie 
reagują: sporo interwencji kie 
ruje się do wyższego szczebla 
w przedsiębiorstwie, lub PZB. 
Można tego uniknąć, jeśli tyl­
ko majstrowie będą we włas­
nym zakresie rozpatrywać 
słuszne pretensje pracowników. 
Wiele spraw na pewno można 
w ten sposób załatwić, tylko 
niektóre przekazując do kierów 
nika budowy.

PZB zamierza w tym roku 
pomóc majstrom w zdobywa­
niu przez nich wyższych kwali 
fikacji. Im większy bowiem bę­
dzie ich zasób w:edzy zawodo­
wej, tym lepsze bedzie możnn 
osiagać wyniki na konkretnych 
budowach. Sądzimy, źe na sne 
cjalnie w tym celu organizo­
wanych kursach poświeci sie 
także nieco uwagi innym spra 
wom. choćbv zagadnieniu 
podtrzymywania przez maj­
strów należytych stosunków 
międzyludzkich.

ANNA SIEKIERSKA

ciągnąć za sobą zmiany w ukła 
dzie sił między stronami zaan­
gażowanymi w konflikcie bli­
skowschodnim.

Wiadomo też, że prezydenci 
trzech zainteresowanych fede­
racją państw arabskich zade­
klarowali dążenie do odzyska­
nia wszystkich ziem okupowa­
nych przez Izrael. Zapowiada­
ją zarazem, że nie podejmą ro­
kowań z okupantem i nie za­
wrą traktatu pokojowego, co 
jest zgodne — trzeba przypom 
nieć — z rezolucją Rady Bez­
pieczeństwa w sprawie rozwią 
zania konfliktu bliskowschod­
niego.

Ta część deklaracji jest na 
pewno wynikiem odrzucenia 
przez Tel Awiw niedawnych 
propozycji prezydenta Sadata, 
który — jak mówiono na Za­
chodzie, nawet wśród przyja­
ciół Izraela — posunął się w 
swojej ofercie dalej, niż można 
było się spodziewać. Skoro 
Izrael nie skorzystał z tej oka­
zji, teraz staje wobec innej ja­
kościowo sytuacji, wynikającej 
z zapowiedzi utworzenia fede­
racji arabskiej.

Federacja republik arabskich 
ma znacznie większe szanse 
powodzenia niż próby jedno­
czenia krajów w jeden orga­
nizm państwowy, podejmowa­
ne w przyszłości. Przemawia 
za tym wyraźnie określony an 
tyimperialistyczny jej charak­
ter. co do czego zgodni sa wszy 
scy uczestnicy porozumienia za 
wartego* w Benghazi.

TADEUSZ KACZMAREK
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I sekretarz KC PZPR na konferencji
partyjnej w Gdańsku

Dokończenie ze str. 1 
o głównych kierunkach rozwo 
ju gospodarczego wojewćdz-
twa.

W referatach dyskusji
wielokrotnie nawiązywano do 
tragicznych, grudniowych wy­
darzeń w Trójmieście, mówio­
no o przyczynach, które dopro­
wadziły do tak ostrych napięć 
społecznych i ekonomicznych, 
a równocześnie — w oparciu 
o generalną ocenę tych wyda­
rzeń zawartą w decyzjach VII 
i VIII Plenum KC PZPR — 
wskazywano takie kierunki 
pracy wojewódzkiej instancji, 
które by na przyszłość wyklu­
czały możliwość błędnego po­
stępowania. W tym kontekście 
szczególnie wiele miejsca po­
święcili dyskutanci zagadnie­
niom pracy wewnątrzpartyj­
nej. „Umacnianie autorytetu 
partii w określonym środo­
wisku czy zakładzie pracy — 
mówił I sekretarz KZ PZPR 
Stoczni Gdańskiej — Wiesław 
Kopeć — niezależnie od szczyt 
nych ideałów, którym partia 
służy, zależy w ogromnym 
stopniu od postawy samych 
członków partii, od ich pracy 
zawodowej i postawy politycz­
nej”. Tę myśl podejmowali i 
inni mówiąc o potrzebie wy-

PZPR I sekretarz KC PZPR — 
Edward Gierek spotkał się w 
godzinach wieczornych z mło­
dzieżą ZMS wybrzeża gdań­
skiego. Na spotkanie, które 
odbyło się w teatrze „Wybrze­
że”, przybyli przedstawiciele
organizacji młodzieżowych 
zakładów pracy, wsi i szkół.

PAP

Z

raźnie jakościowego, 
ilościowego wzrostu j

a nie
szeregów

partii, zdecydowanego zaostrzę 
nia krj’teriów ocen wobec jej 
członków i kandydatów.

Z głosów w dyskusji wynika, 
iż wojewódzka instancja par­
tyjna oraz poszczególne jej 
człon}7 odbudowały już zaufa­
nie wśród szeregowych człon­
ków partii i bezpartyjnych.

Odrębny kompleks spraw’ to 
kwestie socjalne. W ciągu 
pierwszego kwartału br. udało 
się — w dużym stopniu dzięki 
aktywności samego społeczeń­
stwa i załóg robotniczych — 
usunąć wiele braków w urzą­
dzeniach socjalnych, poprawić 
stan bhp, podjąć kroki zmie­
rzające do rozwoju gospodarki 
komunalnej, usług ’ budow­
nictwa.

We wtorek — 
obrad.

dalszy cią:

Przebywający 
na konferencji

w Gdańsku 
wojewódzkiej

Delegacja młodzieży 
czechosłowackiej 

w Poznaniu
Wczoraj przybyła do Pozna 

nia delegacja Socjalistycznego 
Związku Młodzieży Czechosło­
wacji z przewodniczącym CK 
SZM Jurajem Varholikiem, ba 
wiąca w Polsce na zaproszenie
Ogólnopolskiego Komitetu
Współpracy Organizacji Mło­
dzieżowych.

W godzinach przedpołudnio­
wych delegację gościła zakłado 
wa organizacja ZMS „Cegiel­
skiego”- gdzie po zwiedzeniu 
Fabryki Silników Okrętowych 
odbyło się spotkanie z młody­
mi robotnikami.

Po południu goście spotkali 
się z władzami Uniwersytetu 
im. Adama Mickiewicza oraz z 
młodzieżą studencką, (na)

Wpłaty na SFBSil 
w świetle

nowych przepisów
Wojewódzki Komitet Spo­

łecznego Funduszu Budowy 
Szkół i Internatów zorganizo­
wał wczoraj konferencję pra­
sową. na której poinformowa­
no nas o działalności finanso­
wej w minionej 5-latce, w ro­
ku ub. oraz w I kwartale br.,
w świetle nowych uchwał 
przepisów wykonawczych, 
latach 19G6—70 zebrano

W 
w

Zbigniew Krzeszowice wygrał 
ostatni etap Tour du Loir et 
Cher. Zwycięzcą całego wyści 

gu, będącego ostatnim sprawdzia­
nem przed Wyścigiem Pokoju, 
został Francuz Guittard. Szurkow­
ski zajął czwarte miejsce, Krzcszo 
wiec — piąte, Hanusik — 12, Cze­
chowski — 13. W Soczi zakoń­
czył się 5 etapowy wyścig kon­
trolny kolarzy radzieckich j NRD- 
owskich. Zwyciężył ^Anatolij Star- 
kow, a najaktywniejszym kolarzem 
okazał się Jurij Osincew. Słabo 
wypadła drużyna NRD. Zajęła 7 
miejsce. Indywidualnie Huster 
był 18, Wesseman — 20, Peschel — 
28, Mickein — 29.

W IV kolejce spotkań bokser­
skich juniorów o Puchar GKKFiT

Koszalin pokonał Poznań 
Kielce przegrały z Łodzią, 1
Kraków uległ Katowicom 1 
Opole — Wrocławowi 10:12, 
łystok wygrał z Bydgoszczą 
a Warszawa z Lublinem 19:3.

Na szczecińskim tarze,

12:8, 
10:12, 
10:12,
3ia- 
13:9,

tam

We Wrocławiu odbył się drużyno 
wy czwórmecz żużlowy o puchar 
PZMot. Zwyciężyła miejscowa 
Sparta — 45 pkt, przed Wybrze­
żem 24 pkt., Stalą Gorzów 21 p^t. 
i Unią Tarnów 6 pkt. W Rybniku 
zwyciężył ROW. — 37 pkt, przed

Piłka nożna

gdzie 2 maja rozegrane będą cros­
sowe motocyklowe mistrzostwa 
świata w klasie 250 ccm, odbyła 
się druga eliminacja do mistrzostw 
Polski. Po dwóch eliminacjach w 
klasie 125 ccm prowadzą Sedrowicz 
i Bublewicz po 42 pkt, w klasie 
250 ccm Rutkowski a w klasie 500 
ccm. J. Patyczek.

Śląskiem Świętochłowice 32,

Poznańskie drużyny tracą punkty
Sobotnio-niedzielna kolejka spotkań niłkarskich 

mizmu w szeregi wielkopolskich ...........
W drugiej lidze remis (1:1) Olim 

pii ze Starem Starachowice i 
przegrana Warty z Garbarnią w 
Krakcwie (0:1) skazały rzecz jas­
na oba kluby na wegetacje w dol­
nych reionach tabeli. Wprawdzie 
przed nami jeszcze cała wiosenna 
runda ale nadziei trochę za mało.

W lidze międzyokresowej Lech 
niepotrzebnie stracił dalszy punkt 
do przodownika tabeli Lechii. Re 
misujac na własnym boisku z 
Gwardia Koszalin (1:1) kolejarze 
trbche przespali szanse utrzyma­
nia zaledwie jednonunktowej prze 
wagi Lechii. Pokonanie Gwardii 
leżało bowiem w . granicach moż­
liwości jedenastki z Debca.

Ciekawe zmiany nastąpiły w czo 
łówce tabeli I ligi. Po remisowym 
meczu Ruchu z Zagłębiem Sosno­
wiec 0:0. Górnik Zabrze przesu­
nął sie na miejsce wicelidera. Do 
prowadzącej w tabeli Legii War-
szawa górnicy maia pięć punk­
tów ale ' ' ‘
legły mecz. 
strzoWskim 
ciekawa.

również jeden
Pogoń Górnika za 
tytułem zaczyna

Wisła — Pogoń 2:0
Lenia — Stal Mielec 1:0
Górnik — Gwardia 1:0

Zagłębie Sosu,

za-

być

Ruc_h 0:0
Polonia — Szombierki 1;1 

S*al Rzeszów — GKS Kat. 4:1 
Zagłębie Wałb. — ROW 1:9

II LIGA
Garbarnia — Warta 1:9 
Hutnik — Urania 2:0

I KS — Start ł ódź 0:0 
Motor — Zawisza 1:1 
Olimnia — Star 1:1 

Piast — Odra 1:3
Slask — Cracoyia 1:0 • 
Unia — MZKS Gd. 2:0

TABELA

kibiców.
4. Urania
5. Śląsk

nie tchnęła opty-

6.
7.
8.
9.

10.

12.

14.

MZKS 
Garbarnia 
Star 
Motor 
Piast 
Zawisza 
Unia
Start Łódź 
Warta

15. Olimnia
16. Cracoyia

1.
2.
3.

19
19

19
19
19
19
19
19
19
19
19
19

22
22
22
22
20
18
18
17
15
15
13

5

24—15 
IG—11 
21—17
23—21 
15—IG
17—17
21—28
11—17
15—21 
IG—26 
11—17
10—19
11—43

LIGA MIlfDZYOKREGOWA
Darzbór — Calisia 1:1
Polonia — Arkonia 1:0
Lech -
Flota - 

Budowlani 
Lechia —

- Olimpia 1:0
— Kujawiak 1:2
Stoczniowiec 3:2

MRKS — Bałtyk 1:0 
Dab Dębno — Przemysław 0:0 

TABELA

5.
6.
7.
8.
9.

10.
11.
12.
13.
14.
15.
16.

Lechia 
Lech 
Arkonia 
Gwardia 
Stoczniowiec 
Polonia
Calisia 
Kujawiak 
Olimpia Elb. 
Flota 
Bałtyk 
Dab Dębno 
MRKS Gdańsk 
Przemysław 
Budowlani 
Darzbór

19
19
19
19
19
19
19
19
19

19
19
19
19
19
19

31
29
24
23
22
20
20
19
19
18
17
16
15
14
13

30— 6
41—10 
24—18 
24—19 
23—19 
25—22
15—13 
28—18 
22—24 
22—22 
18—21
18—31
21
17-
19-

•32

■32
10—45

Polonią Bydgoszcz — 15, i Koleja­
rzem Opole — 12 pkt.

Puchar Polski w koszykówce 
zdobyła drużyna Śląska, która w 
decydującym spotkaniu pokonała 
Wisłę Kraków 91:83.

Mistrzami Polski w skokach do 
wody zostali Elżbieta Wierniuko- 
wa i Jakub Puchów z AZS-u 
Warszawa. Puchów został mistrzem 
po raz dziesiąty.

Finałowe walki indywidualnego 
turnieju szablowego o memoriał 
im. Otto Fińskiego wygrał Węgier 
Marotha przed Rakitą i Nazłymo- 
wem (Związek Radziecki). Podczas 
eliminacji wycofał się Jerzy pa. 
włowski z powodu kontuzji ręki.

Pierwszy z trzech sześciomeczów 
grupy A drużynowych mistrzostw 
Polski w strzelectwie, który odbył 
się w Bydgoszczy zakończył się 
zwycięstwem Śląska 56 pkt, przed 
Gwardią5 Zielona Góra 55 pkt, Za­
wiszą 54 pkt, Gwardią Warszawa 
51, Legią 50 pkt, i Wisłą Kraków
28 pkt. W grupie 
ła w Poznaniu 7 
wygrali strzelcy 
bywając łącznie

Cztery pierwsze 
miejsca zapaśników

Wysoka Pozycję w kraju po- : 
twierdzili zapaśnicy poznańskiego 
Grunwaldu w stylu wolnym, 
zdobywałam cztery tytuły indywi 
dualnych mistrzów Polski. W 
Punktacji klubowej Grunwald za­
lał pierwsze miejsce uzyskując 
łącznie 58,5 pkt. przed Gwardfą 
Warszawa 54,5 pkt i stalą Rzeszów 
39,5 pkt. W punktacji okręgów 
wyprzedziła nas Warszawa 56 pkt. 
Poznań zdobył 53 pkt. wyprzedza 
lac Rzeszów 39,5 okt. Łódź miasto 
25 pkt., Wrocław 25 i Katowice 
24,5 pkt.

Tytuły mistrzowskie zdobyli w 
kolejności wag: T. Kudelski (War 
szawa). Kr°Pn (Łódź). MISIAK (Po 
znań). Kowalski (Warszawa). CIES 

ILAK (poznań) GAWRYSIAK (Po 
znań), Kempik (Opole). KUR­
CZEWSKI (Poznań), Makowiecki 
(Rzeszów) Długosz (Rzeszów), (b)

B, która walczy, 
z 11 konkurencji 
Grunwaldu, zdo- 

33 pkt, przed

Spotkanie kierownictwa 
WKZZ z dziennikarzami

Wczoraj w gmachu RSW 
„Prasa” odbyło się spotkanie 
kierownictwa Wojewódzkiej Ko 
misji Związków Zawodowych 
w Poznaniu z członkami 
Sekcji Publicystyki Społeczno- 
Kulturalnej Stowarzyszenia 
Dziennikarzy Polskich w Poz­
naniu. Kierownictwo WKZZ re­
prezentowali : przewodniczący 
Jan Mroczek, Wojewódzki In­
spektor Pracy i członek Prezy­
dium WKZZ Konstanty Golik 
oraz sekretarz Jerzy Męczyń- 
ski. Tematem spotkania był no 
wy styl pracy związków zawo­
dowych.

Podczas spotkania J. Mro­
czek omówił tematykę 21 
Plenum CRZZ oraz przed­
stawił główne kierunki działa­
nia związków zawodowych 
po VIII Plenum KC PZPR. 
Następnie odbyła się dyskusja, 
w której wypowiadali sie dzień 
nikarze oraz przedstawiciele 
kierownictwa WKZZ. (mb)

Wielkopolsce 603 min. zł., wy­
konując zaplanowane zadania 
w 120 proc. W ub. roku zbiór­
ka przyniosła 189 393 tys. zł; na 
koniec br. zaplanowano uzyska 
nie nieco mniejszej kwoty 
(107 min zł), jako że obecnie 
nie obejmie ona 80 proc, fun-
duszu, zebranego przez 
zakłady.

Zasada koncentracji

duże

środ-
ków obejmuje nadal małe za­
kłady. warsztaty rzemieślnicze, 
wpłaty płynące od rolników, 
uczniów, z urzędów itd. O ich 
podziale decydować będą wla 
dze powiatowe z tym, że obec­
nie rozszerzył się zakres dzie­
dzin, jakie mogą być objęte 
dotacjami ze środków SFBSil.

Mimo iż nowe przepisy prze 
kazano już prezydiom powia-
towych rad komórkom
SFBSil — w I kwartale br. 
zbiórka nie przebiega rytmicz­
nie. co utrudnia terminowe 
zaplanowanie inwestycji, (wch)

TADEUSZ

2.
3.

Odra
Hutnik

19 30

19 27

27— 8 
33—13 
28—It

L1GA OKRĘGOWA
Polonia Piła — Dyskobolia 0:2 
MZKS Rawicz — Grunwald 1:1 
Olimpia II — KKS Kenno 0:2
Warta TI — Polonia P-ń 2:2
Tur Turek — Lech II 1:2 

Obra Kościan — Zagłębię Konin 0:0 
Ostroyia — Sparta Szamotuły 1:1 
W tabeli. prowadzi Zagłębie — 

34 pkt. przed Polonią Poznań — 
25 okt. i Warta II — 22 pkt.

Gwardią Katowice 29 pkt, Flotą 
Gdynia 27 pkt., Gwardią Olsztyn 
25 pkt i Wawelem Kraków 18 i, 
ZKS Warszawa 15 pkt. Wyniki po­
zostałych czterech konkurencji 
obliczone zostaną później, bowiem 
zaliczy się w nich rezultaty uzyska 
ne przez Małka (Grunwald) Bog. 
dziewicza (Flota) i Baranowskiego 
(Wawel) na rozgrywanych, w tym 
czasie, zawodach w Pilznie.

Reprezentacja Polski w piłce 
ręcznej kobiet przegrała pierwszy 
mecz eliminacyjny do mistrzostw 
świata z Norwegią w Oslo 9:12 (6:8).

W Bukareszcie odbyło się spotka 
nie piłkarskie Rumunia — Albania 
z cyklu eliminacji przedolimpij­
skich. Wygrała Rumunia 2:1.

Piłkarskim mistrzem Hiszpanii 
na rok 1971 została drużyna Va- 
lenzii. Piłkarze tego klubu wy­
przedzili lepszym stosunkiem bra 
mek Barcelonę. Trzecie miejsce 
wywalczył obrońca tytułu — 
Atletico Madryt.

W Duesseldorfie zakończył się 
wielomecz reprezentacji państw 
zachodniej Europy. Zwyciężyła 
NRF 95 pkt, przed Szwecją 81 pkt, 
Holandią 80 pkt, W. Brytanią 56

i pkt.,1 Włochami 40 pkt. (b)

Mistrz Polski w zapasach w sty­
lu wolnym (68 kg) Cieślak z poz­
nańskiego Grunwaldu (z lewej) 
podczas pojedynku z reprezen­

tantem stolicy Palimąką.

Chiny Ludowe 
a MKOI.

..Bramy prowadzące... do 
igrzysk olimpijskich s-^ją otwo­
rem przed Chinami Ludowymi” — 
oświadczył Przewodniczący MKOI 
Avery Brundage w wywiadzie dla 
..Chicago Tribune”. Jeśli Chiny 
Ludowe respektować będą prze­
pisy j statut Międzynarodowego 
Komitetu Olimpijskiego, przyjęte* 
zostaną w szeregi naszej organi­
zacji”.

Zdaniem amerykańskiego dzień 
nika, stanowisko A. Brundage jest 
jednym z rezultatów ostatniej wi 
zyty sportowców USA w Chinach 
Eudowych. Warto przypomnieć, 
że ChRL straciła prawa członka 
MKoi w 1952 r. (PAP)

Koziołki
13, 25. 26. 39. 43 dod. 19

W 727 PGL. której losowanie od 
było sie w dniu 18 bm. wołvneło 
359.(177 zakładów wartości 
1.077.231.— zł. Fundusz wygranych 
wynosi: 592.477 — zł. Nie stwier­
dzono wvgranvch I i II stoonia. 
Fundusz na wygrane I stopnia w I 
następnych grach wynosi: 500.000,— 
zł.

Stwierdzono: 52 .czwórki” po 
3.452,— zł 85 ..trójek premiowa­
nych no 168.— zł 1.916 „tróiek” 
po 68.— zł 2.027 ..dwójek premiowa 
nych do 25,— zł. 26.167 „dwójek” 
po 5,— zł.

Losowanie 728 gry odbędzie się 
25 bm. o gedz. 12.00 na Starym 
Rynku w Poznaniu. Wylosowana
też bedzie 
końcówka
nrzypędnie* '>.-00 —

dodatkowo 4-cyfrowa 
banderoli, na która

?ł na ktmony
banderola V-rakWdcwa i

zł ha
kładowa.

kuoony z banderola
500.—
I-za-

K2609

Toło Lolek
8, 17. 37. 38 43 48 dod. 20

i----
4 GŁO®

| IV. 1971

Słoneczna pogoda I nadzieja na dobry wynik ściągnęła na sta 
dion Lecha sporo widzów. Kolejarze zagrali ambitnie, ale nie­
skutecznie I koszalińska Gwardia wywiozła z Poznania jeden 
punkt, remisując na Dębcu 1:1. Oto fragment tego pojedynku.

Fot. (4) — K. Przychodzki

KRASZEWSKI

flfradziong
— Dopiero tu w Radłowie, gdy trafiłem przy poszukiwaniu 

obrazu na podziemia i zacząłem podejrzewać, że ukrywają 
one właśnie ową długo poszukiwaną fabrykę fałszywych bank­
notów. znalazłem wyjaśnienie precyzyjnego sposobu rozpro­
wadzania jej produkcji. Początkowo myślałem. że gotowy „to­
war" jest po prostu wywożony walizkami tak jak to mia»o 
miejsce w owa pamiętną noc z wtorku na środę. Odtworzyłem 
przebieg tego transportu na oodstawie śladów. Z podziemnej 
fabryki walizki z falsyfikatami wędrują normalnie przez biały 
pawilon a wyjątkowo — jak to iuż mówiłem - przez gabinet 
dyrektora Zaręby i przez okno do podjeżdżającego samocho­
du I jadą sobie spokojnie dalej — w Polskę, czy też może 
przez zieloną granicę na zachód. Ale później doszedłem do 
wniosku, że jest do droga raczej wyjątkowa Istnieje możli­
wość kolportażu dogodniejsza i skuteczniejsza - za pośred­
nictwem zielarni magistra Góralskiego. W paczkach z leczni­
czymi ziołami bardzo dogodnie można umieszczać po kilka 
banknotów, a siatka odbiorców może być bardzo szeroka i nie 
wzbudzi żadnych podejrzeń.

— Kto by to pomyślał - jęknął w tym mieiscu żałośnie dv 
rektor Zaręba - Maoister Góralski taki sympatyczny człowiek 
przyjemny kompan gładki inteligentny...

— Cóż nan chce nanip dyrektorze* Oszust czy hochsztapler 
musi nocindpć duże zalety towarzyskie To iest nieiako kwa 
Ufikacja zawodowa — roześmiał się major Kucharczyk. -
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Dziewczęta z Energetyka 
odparły atak konkurentek

Pięknym sukcesem gimnastyczek 
Energetyka, wychowanek trenerek 
Wandy Skrzydlewskiej i Grażyny 
Bojarskiej (zakończyła definityw­
nie karierę zawodniczą) były mi­
strzostwa Polski w gimnastyce ar­
tystycznej. Dziewczęta wygrały zde 
cydowanie po raz czwarty konku­
rencję drużynową, zdobyły dwa zło 
te medale, srebrny i brązowy.

rota Trafankowska. pierwsza wy­
przedziła H. Naczykowską z Hutni 
ka Warszawa i V. Staniszewską z 
Energetyka. Najlepsza w klasie 
mistrzowskiej, Dorota Trafankow­
ska wyprzedziła reprezentantki 
AZs AWF T. Yysatę i Z. Florkow-

Pięknym finiszowym akcentem 
były ćwiczenia w klasie pierwszej 
i mistrzowskiej. 13-letnie zawod­
niczki Energetyka nie dały przeciw 
niczkom żadnych szans. W klasie 
I zdecydowanie zdobyła złoty me­
dal Jadwiga Hemmerling a w kla­
sie mistrzowskiej triumfowała Do-

Kwalifikacja może niewystarczająca, ale niezbędna. Któż by 
inaczej pozwolił się oszukać.

— Ostatnie moje zachwianie na wytyczonej drodze śledz­
twa — ciągnął Dębowicz - dotyczyło właśnie tych paczek. — 
Tak byłem pewny swego, że kazałem rozpruwać i przeszuki­
wać paczki, które apteka nadała dzisiaj. Ale fałszerze byli 
sprytniejsi, domyślili się, że są podejrzewani i przygotowali do | 
wysyłki całą partię bez ładunku fałszywych banknotów. Z 
wózkiem wypełnionym paczkami przedefilowali przede mną. 
Myślałem, że idą na całego... Bardzo mnie speszyła nieudana 
rewizja.

— Przepraszam, poruczniku, czy mogę przerwać pytaniem - 
wtrącił inżynier Stępień. — Jeszcze przed dwiema godzinami 
nie miał pan wprawdzie całkowitej pewności, co do roli, jaką 
odgrywa Góralski. Ale... że też nie obawiał się pan dać mu 
broni do ręki'’ Wręczył mu pan naładowany rewolwer... Całe 
szczęście, że nie umiał się z nim obchodzić...

— No. taki ryzykant to la znów nie jestem, panie inżynierze 
— roześmiał sie wesoło porucznik. — Tym bardziej że myli się 
pan sądząc, że ten poczciwy aptekarz nie umiał obchodzić się 
z bronią. Ho, ho! Jest on doskonałym strzelcem i doskonale 
zna rewolwer, który oddałem w jego ręce. Gdy strzelił z nie­
go pierwszy raz. rzekomo przypadkowo w ziemię, od razu 
się zorientował że to był ślepy ładunek. I ten drobiazg po­
wiedział mu z wystarczającą siłą, że dla niego wszystko jest 
przegrane że nie ma co dłużej udawać, że jedyną szansę da- 
ie walka próba przebicia się całej szajki przez podziemia. 
Wtedy pobiegł do swoich...

— Gnębi mnie jeszcze jedno — z westchnieniem przyznał 
Zaręba - Dlaczego oni zamordowali tego biednego Czaplic­
kiego. Co im zawinił b>edny szaleniec? A jest to tym bardziej 
wstrząsające że uczynił to Góralski, człowiek, który qo znał. 
utrzymvwał z nim jakieś kontakty Przypuścić w takim razie 
mogę że i mnie zamordowałby w razie potrzeby bez najmniej­
szego skrupułu...

ską.
Gratulujemy tego pięknego 

cesu »
suk-

ml- 
arty-

Mistrzyni Polski w kistko 
strzowskiej w gimnastyce
stycznej Dorota Trafankowska z 

Energetyka Poznań.

Mistrzyni Polski w klasie. I, w 
gimnastyce artystycznej, Jadwiga 
Hemmerling z Energetyka Poz­

nań.
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® RYBY MORSKIE = 800 mg jodu
POZNAŃ (MIĘSO ZWIERZĘCE = 40 mg)

Zawód trwałe zatrudnienie służbę miastu
ZAPEWNI UKOŃCZENIE NAUKI ZAWODU 

w Zasadniczej Szkole Zaw. i Technikum dla Pracujących 
Miejskiego Zjednoczenia Gosp. Komunalnej i Mieszkaniowej 

w Poznaniu, ul. Dzierżyńskiego 296/98, telefon 208-12 
W ROKU SZKOLNYM 1971/72.

A. Zasadnicza Szkoła Zawodowa szkoli w zawodach:

2.
murarz 
posadzkarz

3. dekarz blacharz
4. malarz budowlany
5. malarz lakiernik
6. blacharz karoseryjny
7. zdun
8. cieśla
9. stolarz maszynowy

10. kamieniarz
11. asfalciarz drogowy

13. monter zewnętrznych 
nalnych

14. monter wewnętrznych 
dowlanych

15. monter wewnętrznych

sieci komu-

instalacji

instalacji

bu-

bu-

16.
17.
18.

dowlanych (z ukierunkowaniem na 
urządzenia ogrzewcze)
tapicer
ogrodnik terenów zieleni
ślusarz

12. monter naw. drogowych
19. mechanik kierowca pojazdów samo- 

i chodowych.
Przyjmowani są dziewczęta i chłopcy, powyżej 15 lat, po ukoń­

czeniu szkoły podstawowej. W zawodzie ogrodnik terenów zieleni, 
przyjmowane są dziewczęta tylko z terenu miasta Poznania.

Nauka w Zasadniczej Szkole Zawodowej trwa 2 lata, względnie 
3 lata, w zależności od zawodu i obejmuje naukę teoretyczną 
i praktyczną, w zakładzie pracy, na podstawie umowy o naukę 
zawodu. •

Absolwenci uprawnieni są do nauki w trzyletnim Technikum. 
W czasie nauki w Zasadniczej Szkole Zawodowej uczniowie otrzy­
mują:

Wojewódzki Zakład
Doskonalenia Zawodowego w Poznaniu,
ul. Kościuszki 57, telefon 548-47

Uwaga Panie!
u

otwiera kurs kierowców
samochodowo - motocyklowy 
kategorii amatorskiej
w dniu 22 kwietnia 1971 r. o godz. 17.

Informacji udziela sekretariat Zakładu, Poznań, 
ul. Kościuszki 57 lub telefonicznie w godz. 8—20. 

 K2449

TECHNIKUM MECHANICZNE
i ZASADNICZA SZKOŁA ZAWODOWA 

Poznańskiej Fabryki Łożysk Tocznych 
w Poznaniu, Krańcowa 9, tel. 720-31, w. 540

PRZYJMUJE ZAPISY
na nowy rok szkolny 

KANDYDATÓW DO KLAS I 
Zasadniczej Szkoły Zawodowej

Sezonowa sprzedaż
sukienek letnich i plażowych
przy ulicy Armii Czerwonej 26
Sprzedaż codziennie w godzinach od 10 —17.
CODZIENNIE LOSÓW ANIE SUKIENKI,

POMYŚLNYCH ZAKUPÓW
i WYGRANIA SUKIENKI — ŻYCZY

1. wynagrodzenie mieś, w wysokości: 
wynagrodzenie mieś, w wysokości: 
wynagrodzenie mieś, w wysokości:

2. odzież ochronną i roboczą oraz 
określonych zbiorowym układem

I rok nauki — 150—420 zł
II rok nauki — 320—500 zł

III rok nauki — 560—640 zł 
korzystają z przywilejów 

pracy.

NA WYDZIAŁY:

—• tokarski 
— ślusarski 
— szlifierski

—- chłopców i dziewczęta,
—- chłopców, 
— chłopców i dziewczęta.

NAUKA W SZKOLE TRWA TRZY LATA.

UWAGA: Uczniowie klasy III wykazujący dobre postępy w nauce 
mogą 'otrzymać premię uznaniową do 25 proc.

W zawodach: malarz budowlany, cieśla, dekarz - blacharz, po-
sadzkarz, kamieniarz, asfalciarz drogowy, murarz uczniowie
klasy I powyżej lat 16 — otrzymują maksymalne stawki.

Zamiejscowi uczniowie przy wczesnym zgłoszeniu mogą uzyskać 
skierowanie do stancji odpłatnych.
B. Technikum Przyzakładowe dla Pracujących ze specjalno­

ścią: sieć wodociągowo - kanalizacyjna zewnętrzna — 
przyjmuje do klasy I absolwentów zasadniczych szkół zawo­
dowych odpowiednich specjalności, pracujących, pod warun­
kiem pomyślnego złożenia egzaminu wstępnego (pierwszeństwo 
w przyjęciu mają pracownicy resortu gospodarki komunalnej). 
Nauka w Technikum trwa 3,5 roku.

Absolwenci mogą otrzymać dyplom technika odpowiedniej spe-

Uczniowie w okresie nauki 
nagrodzenie.

Absolwentom zapewnia się 
Poznańskiej Fabryce Łożysk

otrzymują wy-

zatrudnienie w
Tocznych oraz

możliwość dalszej nauki w 3-letnim Technikum 
Mechanicznym dla Pracujących.

Dojazdy tramwajami linii nr 6, 8 i 19.
K2020

SPÓŁDZIELNIA PRACY „WENUS” 
Poznań, ul. Kramarska 3/5 

ZAKUPI BARAK DREWNIANY

S Lokale

cjalności, co uprawnia do wstępu na wyższe uczelnie.
Nauka w Zasadniczej Szkole Ząwodowej i Technikum 

się we wrześniu 1971 roku.
Szczegółowych informacji udzieli i podania do szkoły 

sekretariat szkoły — Poznań, ul. Dzierżyńskiego 29G/98,

rozpocznie

przyjmuje

K1825

Praca \auka Kupno * Sprzedaż
Potrzebna pomoc domo­
wa na 7 godzin codzien-
nie. Tel. 625-31. 4885g

Sprzedam SHL 175. Mar­
cinkowskiego 15 m. B.

4884g

Sprzedani krzewy róż 
wielkokwiatowych piękne 
odmiany, wiadomość, ul. 
Chudoby 9 — Pawlaczyk,
godz. 9—16. 4545g

Przyjmę starszą dziewczy 
nę do wszelkich prac w 
ogrodnictwie, z utrzyma­
niem. Poznań - Junikowo.
Krośnieńska 1. 5089g

Sprzedam motocykl M7. 
ES 250/1, bardzo dobrym 
stanie, przebieg 8.500 km. 
Józef Piotrowski, Nekla 
pow. Września. 1303p

Sprzedam pilnie i okazyj­
nie samochodową przy­
czepę campingową Tramp. 
Poznań, Rodziewiczówny 
40 (przy Żeromskiego).

»168g

Uczciwa panienka do 
sprzedaży owoców w kio­
sku, potrzebna. Oferty - 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 3448g.

Wózki dziecięce najnow­
sze modele poleca Szcze­
pańska, Poznań, Czerwo­
nej Armii 61, w podwó-
rzu. l730g 1

W dniu 13 kwietnia 1971 roku zmarł zasłużony 
działacz, były członek Zarządu Okręgowego 
PZM i były prezes Automobilklubu Wlkp. w Po­
znaniu

mgr ROMAN MILEWSKI
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski. Srebrnym Krzyżem Zasługi, 
Medalem 10-lecia PRL i Srebrną Odznaką Ho­
norową PZM.

Z wielkim żalem żegnamy cenionego organi­
zatora i działacza.

Pogrzeb odbył się w dniu 16 kwietnia 1971 r.
Rodzinie Zmarłego wyrazy szczerego współ­

czucia składa
Zarząd Okręgowy 

Polskiego Związku Motorowego 
W Poznaniu

K2708

tDnia 17 kwietnia 1971 r. zmarł, opatrzony
Sakramentami św., po ciężkich z dużą cier­

pliwością znoszonych cierpieniach, pełen do­
broci i szlachetności, najukochańszy ojciec, 
teść, dziadziuś, brat, szwagier i wujek, śp.

WINCENTY KUSZTELSKI
powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 
o godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

W głębokim bólu pogrążeni 
córka; syn, synowa i rodzina

Poznań, ul. Cicha 4 m. 4. 5470g

tDnia 18 kwietnia 1971 r. po ciężkich cierpie­
niach, namaszczony Olejami św.; zakończył 
swój pracowity żywot, w wieku 58 lat, nasz 

ukochany mąż, ojciec, wujek i szwagier, śp.

ZYGMUNT WOJTYNIAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 21 kwietnia br. 

o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.
O bolesnej stracie zawiadamiają stroskani

, żona, syn i rodzina
Poznan, ul. Wawrzyniaka 22 m. 12. 5426g

tDnia 18 kwietnia 1971 r. zasnął w Bogu, naj­
droższy mąż-, ojciec, teść, szwagier i wujek, 
w wieku lat 77, śp.

KLEMENS RYNIECKI
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 

o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążona

Poznań, ul. Śliwkowa 1.
rodzina

5465g

Samochody
Sprzedam Syrenę 104, no 
wą z PKO. Gorzów, Ma­
tejki 10, tel. 48-49. 1310p

MHD Art. Włókienniczymi i Odzieżowymi oraz 
Wojewódzkie Przedsiębiorstwo 
Tekstylno - Odzieżowe w Poznaniu

g) Zguhy & Różne

K270?

Dwa pokoje, kuchnia, ła­
zienka, c. o., centrum, wy 
soki parter, front, tele­
fon, garaż zamienię na 
Poznań. Oferty: Szczecin, 
Wojska Polskiego 22 m. 1.

298Gg
Przyjezdny szuka poko­
ju 1 raz tygodniowo. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 4533g.

Nieruchomości

Kotek sjamski 
sięczny) zaginął.
za wynagrodzeniem.

(4-mie- 
Oddać

Ul.
Niecała 3 m. 1, Juszczak.

5475g
11 kwietnia zaginął pies 
bokser — prążkowany. 
Zwrot wynagrodzę. Po­
znań, Wojska Polskiego 
68 nl 5 m. 2. 5391g

Parowe czyszczenie 
rza na poczekaniu, 
szewskiego 28.

pie- 
Kra- 
5197g

Naprawa parasoli. Po­
znań, Rybaki 9. 1871g

SREBRO ZŁOM
KUPUJĄ SKLEPY

„Ars Christiana”

ul. Wrocławska nr 10

UL Kanonicka nr 1

ul. Młodej Gwardii 1

Rynek nr 19

o powierzchni od 300—350 m!.
Oferty pisemne lub telefoniczne należy kiero­
wać do Zakładu Zaopatrzenia Usług Fryzjerskich 
Poznań, ul. Głogowska nr 261, telefon 661-36 — 
z podaniem miejgpa lokalizacji baraku, stanu 

technicznego, okresu eksploatacji i ceny.
K2468

Sprzedam samochód Wart 
burg 1000, produkcji 65 r., 
72.000 zł. Oferty „Prasa’’, 
Grunwaldzka 19 dla 1291p.
Wytnij, zachowaj! Zawie­
szenie górne i dolne, prze 
guby metalowe do Syre­
ny dostarcza Warsztat — 
Poznań, Kościelna 58, po 
cenach hurtowych.

BUOgpr.
Skodę Octavię sprzedam. 
Poznań, Starołęka, Ksią­
żęca 28 m. 6, godz. 16—20. 

5052g

Zawiadamiamy z głębokim żalem, że w dniu 
18 kwietnia 1971 r. po długich i ciężkich cier­
pieniach odeszła od nas na zawsze, opatrzona 
Sakramentami św., nasza ukochana, troskliwa 
i pełna dobroci niezapomniana matka, babcia, 
teściowa, siostra i kuzynka, przeżywszy lat 80

ELŻBIETA MANIOWA
z domu FELDMANN

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 
o godz. 16 na cmentarzu parafialnym w Stęsze­
wie, wyprowadzenie zwłok z kościoła NP Marii.

W ciężkim smutku pogrążeni
córka, synowie, synowe, wnukowie 
i rodzina

Szybko i tanio sprzedam 
samochód osobowy Sko­
da 1102, stan dobry. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 2113g.

Sprzedam Trabanta 600 do 
remontu. Witkiewicz, ZLą 
szyń, Dr. Piotrowskiego 
14. 1307p

Warszawę M-20 sprzedam.
Piątkowo, Agrestowa 4.

1974 p

Ursus - 328 oraz Syrenkę
104, nową z PKO, okśzyj-

■“*lj nie sprzeda Seweryn Wa­
chowiak. Pakosław, pow.
Rawicz. 3216g

53

5488g

Dnia 17 kwietnia 1971 roku zmarł długoletni 
pracownik

JÓZEF KLEMM
W Zmarłym tracimy dobrego pracownika 

i kolegę.
Żegnamy Go z żalem, łącząc wyrazy współ­

czucia Śonie i Rodzinie.
Pogrzeb odbędzie się w Dolsku, dnia 20. IV. 

br. o godz. 15.30.
Zarząd — POP — Rada Zakładowa — pracownicy 

Gminnej Spółdzielni „Samopomoc Chłopska” 
w Dolsku

5422g

Dnia 16 kwietnia 1971 r. zginął śmiercią tra­
giczną nasz pracownik i kolega

ROMAN SZCZECH
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 

o godz. 11 w Chludowie, pow. Poznań.
W Zmarłym straciliśmy cenionego pracownika 

i kolegę.
Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­

czucia składają:
Zarząd, Samorząd i załoga

Spółdzielni Pracy „Metal-Trakcja” w Poznaniu
F499C

Dnia 17 kwietnia 1971 r. zmarła nagle, na­
maszczona Olejami św., nasza najdroższa mat­
ka, siostra, babcia i teściowa, śp.

HELENA CHMIELEWSKA
z domu SUŁICKA

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bmg 
o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.

O bolesnej stracie zawiadamia
rodzina

Poznań, S. Engla 12 m. 16a. 5394g

Willa, ul. Grunwaldzka, 
wyłączona, wolna, 850.000. 
pożądane 2 pokoje, kawa 
lerki; atrakcyjna połowa 
willi bliźniaczej, ta tama 
dzielnica, 800.000; Górczy­
nie dwie wille wolnosto­
jące, wolne bez prawa 
pierwokupu (pierwsza 
650.000, druga 550.000); Smo 
chowice, nowoczesnej bu 
dowy dom jednorodzin­
ny, 400.000; dom stan su­
rowy, 250.000; inna poło­
wa parter wykończony - 
270.000, poleca Adamski, 
Poznań, Kłatejki 33a.

5395g
Kupię domek z ogrodem. 
Posiadam mieszkanie . 
pokoje, kuchnia, łazien­
ka do zamiany. Oferty] 
„Prasa”, Grunwaldzka 191 
dla 454!)gpr. ■
Sprzedam dom 2 morgi| 
ziemi. Ludwika Skarbiń- 
ska, Łopienno 70, pow. 
Gniezno. i305p.

Dnia 18 kwietnia 1971 r. po ciężkich i długich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., za­
kończył swój pracowity żywot, przeżywszy lat 
62,. najukochańszy mąż, brat, szwagier i wujek

JAN HYTRY
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 

o godz. 13 ha Junikowie.
Strapiona 

żona z rodziną
Poznań, ul. Jarochowskiego 71 m. 3. 5446g

tDnia 17 kwietnia 1971 r. zasnął w Bogu po 
długotrwałej chorobie, przeżywszy lat 82, 
nasz kochany ojciec, teść i dziadek, śp.

JÓZEF FIETZ
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bm. 

o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim,

o czym zawiadamiają stroskani
córka, zięć i wnuczka

Poznań, Osiedle Jagiellońskie 40 m. 2. 5398g

tDnia 16 kwietnia 1971 r. zmarł po długich
1 ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakra­

mentami św., przeżywszy lat 74, mój kochany 
mąż i nasz drogi ojciec, teść, dziadek i pra­
dziadek, śp.

STANISŁAW ROGACZ
powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bm. 
o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona
żona z rodziną

Poznań, Jackowskiego 31 m. 7. 5374 g

+ Dnia 19 kwietnia 1971 r. zmarł, opatrzony 
Sakramentami św.,

ukochany mąż, ojciec,
przeżywszy lat 76, nasz 
teść i dziadek, śp.

MARCIN BUDY^H
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 21 bm. 

o godz. 11.55 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona

Pcznań, ul. Słowackiego 15 m. 3. 5533g

REDAGUJE KOLEGIUM: Marian Flejsierowicz (sekretarz redakcji). Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew Mika, 
Wiesław Porzycki (zastępca redaktora naczelnego). Mieczysław Skąpski, Zbigniew Szumowski, Lesław Tokarski (redaktor naczelny).

ul. M. Buczka 40.
K1971

Pracownicy poszukiwani
Poznańska Fabryka Łożysk Tocznych w Poznaniu, 
ul. Krańcowa 9 przyjmie do pracy:

1. KOWALI - HARTOWNIKÓW
2. TOKARZY REMONTOWYCH
3. TOKARZY AUTOMATÓW
4. SZLIFIERZY AUTOMATÓW.
Warunki płacy i pracy do omówienia w Dziale 

Kadr i Szkolenia Zawodowego w Poznaniu, ul. Krań-
cowa 9.

Dojazd tramwajami linii nr 6, 8 i 19. K2656
09

+ Dnia 13 kwietnia 1971 r. zmarł nagle nasz 
ukochany brat, szwagier i wujek

WAWRZYN LESIMSKI
Pogrzeb odbył się dnia 16 kwietnia br. na 

cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążeni
bracia, siostra i szwagierkl

H38g

tDnia 18 kwietnia 1971 r. zakończyła swoje 
pracowite życie po ciężkich cierpieniach, 
opatrzona Sakramentami św., przeżywszy lat 

66, moja najdroższa żona, ukochana mamusia, 
teściowa, babunia i prababunia, śp.

JOANNA BRAUN
z domu GODZISZEWSKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 22 bm, (czwartek) 
o godz. 17.30 na cmentarzu parafialnym Poznań- 
Naramowice.

W ciężkim smutku pogrążeni
mąż z córką i rodzina

Poznań, ul. Żytnia 20 m. 3. 5438g

nasza 
trzona

Z MIECZKOWSKICH

MARIA MALESZEWSKA
kochana matka i babunia zmarła, opa- 
Sakramentami św., dnia 17 kwietnia 1971

roku, przeżywszy lat 68.
Msza żałobna z wystawieniem zwłok odbędzie 

się dnia 20 kwietnia br. o godz. 8.30 w kościele 
św. Jana Vianney na Sołaczu; pogrzeb o go­
dzinie 16 na cmentarzu sołackim (ul. Lutycka),

o czym z żalem zawiadamiają

63BW

• Telefony; 611-21 łączy wszystkie działy. Redaktor naczelny 657-76. Zastępca red. naczelnego 657-18. Sekretarz redakcji: 648-45. • 
Sekretariat* 657-76 w godz. 9—16. Dział łączności z czytelnikami: 657-18. Dział miejski 659-39. Redakcja nocna: 430-73 i 453-31. ;

Za 1 . * Wydawca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW ,Prasa”. • Biuro Ogłoszeń: Poznań, Grunwaldzka 19, tel. 452-89 i 611-21. •
• redakcja nie odpowiada. • Prenumerata wpłaty na kwartał pół roku i rok przyjmują placówki Poczty I „Ruchu”.;

• oznanskie zakłady Graficzne Im. Marcina Kasprzaka, Poznań, Zwierzyniecka 3. • Redakcja nie zwraca nie zamówionych rękopisów. Z-5 •

POZNAN, Grunwaldzka 19

córka, zięć i wnuki
S412g

tDnia 17 kwietnia 1971 r. zmarl po krótkiej 
chorobie, namaszczony Olejami św., mój 
najdroższfy mąż, nasz kochany stryj i szwagier, 

przeżywszy lat 84, śp.

WOJCIECH WOZNIAK
kupiec

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bm. 
o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

O tym zawiadamiają w smutku pogrążone 
żona i rodzina

Poznań, ul. Dzierżyńskiego 98 m. 8. 5397g

tDnia 17 kwietnia 1971 r. zasnęła w Bogu po 
z anielską cierpliwością znoszonych cierpie­
niach, przeżywszy 58 lat, nasza najukochańsza 

i najtroskliwsza matka, siostra, szwagierka, 
bratowa i ciocia

MARIA BINEK
z domu ŁUCZAK

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 20 bm. 
o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.

O bolesnej stracie zawiadamiają
córka, synowie i rodzina

Poznań, Dąbrowskiego 65 m. 5a, M48g
I..... li
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Wtorek

? TEATJtT ‘ '
POLSKI i NOWY — nieczynne; 

OPERA — g. 16 „Halka”; OPE­
RETKA — g. 19 „Dama od Maxi- 
ma”: MARCINEK — g. 10 i 12 
„Tymoteusz, Majsterklepka”.

kino dobrych filmów MU­
ZA — g. 10. 12.30. 15 „Damski
gang” (ang. 16 1.), g. 17.30 „Nie do 
obrony” (ang. 18 1.). g. 20 DKF 
„Kamera” (seans zamknięty); 
APOLLO — remont: BAŁTYK — 
g. 10 12.30. 15.30. 18. 20.15 „Wa­
hadło” (USA 18 1.): CZTERNAST­
KA — g. 10.30. 12. 13.38 „Warszaw 
ska opowieść” (poi. 11 1.). g. 15, 
17.30, 20 „Pułapka” (poi. 16 1.); 
GONG — g. 10. 12. 16. 18. 20 „Frau- 
łein Doktor” (jug. 18 1.): GRUN­
WALD — g. 17 19.30 „Człowiek w 
pięknym krawacie” (frańc. 16 1.); 
GWIAZDA — g. 10 „Gwiazdy Ege- 
ru” (weg. 14 1.). g 13. 15.30. 18, 
20.15 ..Zbieg z Alcatraz” (USA 18 
1.): KOSMOS — g. 17. 19.30 „Mi­
łość blondynki” (czeski 16 1.); 
MALTA — g. 16. 18, 20 „Dziewczy 
na z pistoletem” (włoski 16 1.); 
MINIATURKA — g. 15.30, 17.30, 
19.30 „Nocne sam na sam” (czeski 
16 1.); OSIEDLE — g. 17 19.30
„Panna z dzieckiem” (czeski 16 1.); 
OLIMPIA — g. 15. 17.30. 20 „Uciecz 
ka King-Konga” (jap. 11 1.): PAN- 
CERNIAK — g. 18 „Mutter Cou- 
rage” (NRD 16 1.); PAŁACOWE — 
g. 12.30 15 „Szlacheckie gniazdo” 
(radź. 14 1.). g. 17.30. 20 „Dziennik 
schizofreniczki” (włoski 16 1.); 
RIALTO — g. 10. 12. 14. 16 18. 20 
„Nieśmiertelni Flip i Flap” (USA 
11 J.); RUSAŁKA (Swarzędz) — 
g. 15. 17. 19.30 „Wkrótce będzie 
koniec świata” (jug. 18 1.); SCA­
LA — g. 16. 18. 20 „Mózg” (franc. 
14 1.): TĘCZA — g. 17 19 „Opo­
wieść do poduszki” (USA 16 1.); 
WARTA — g. 10. 12.30. 15 17.30 
20 „Różowa pantera” (ang. 16 1.); 
WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 15. 17, 19.15 .Doczekać zmroku” 
(USA 16 1.); WILDA — g. 9.30. 12, 
14.30. 17.30. 20.15 ..Złoto Mackenny” 
(USA 16 1.); WŁÓKNIARZ (Stę­
szew) i WRZOS (Mosina) — nie­
czynne; WRZOS (Luboń) — g. 18 
„Sasiedżi” (poi. 16 1.); FOTO- _______ -- ną

>ONCERTY
PAŁAC DZIAŁYNSKICH (Sala 

Czerwona) — g. 19.30 — Estrada 
Młodych: Marian Wasiółka — wio­
lonczela, Hanna Luro Kors — for 
tepian. Bożena Nalewa.iko — 
fortepian.

AULA SZKOŁY MUZYCZNEJ 
(ul. Bydgoska 4) — g. 19 — 
Estrada Kameralna: Janina Mira- 
nowska — fortepian. Magdalena 
Sołtysińska — akompaniament, 
Maria Antkowiak — sopran.

DYŻURY
Interna. chirurgia ogólna — 

Szpital HCP ul. Dzierżyńskiego 
194. tel. 312-21.

Chirurgia dziecięca do lat 14 — 
Woj. Szpital Dziecięcy, ul. Kry­
siewicza 7. tel. 536-21.

Okulistyka, neurologia — Szpi­
tal Miejski im. Strusia (ul. Walki 
Młodych 7 teł. 511-11,

Laryngologia — Szpital Klinicz­
ny im. Święcickiego, ul. Przyby­
szewskiego 49. tel. 67-12-31.

Psychiatria — Klinika Psychia­
tryczna. ul. Szpitalna 29/33. tel. 
444-51.

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł­
mońskiego 20) wypadki uliczne, 
tel. 99 nagłe zachorowania w do­
mu tel. 666-66: dla Poznania po­
rady lekarskie, tel. 637-35; pod­
stąpię- ul. Kórnicka 6. Bukowa 8 
i Ugory 18 — całą dobę; dla pow. 
poznańskiego (ul. Kościuszki 103). 
tel. 566-66. Podstacje w Luboniu, 
tel. 09; w Swarzędzu, tel. 299 — 
czynne cała dobę.

Ambulatoria: Internistyczne (ul. 
Chełmońskiego 20) — czynne całą 
dobę: pediatryczne (ul. Chełmoń­
skiego 20) g. 15—23 niedz. i świę­
ta — 8—23: stomatologiczne (ul. 
Chełmońskiego 20) — czynne od 
18—7 w niedziele i święta całą do­
bę; chirurgiczne I — ul. Kórnic­
ka 8. tel. 707*19 — cała dobę: chi­
rurgiczne 11 — ul. Kasprzaka 14. 
tel. 623-55 — całą dobę.

Punkty pomocy wieczorowej w 
godz. 18—23. niedz. i święta g. 13— 
23: Grunwald (Kasprzaka 16, tel. 
664-26); Jeżyce (Mickiewicza 31, 
tel. 420-37): Stare Miasto (Garba- 
ry 61. tel. 543-95)t Nowe Miasto 
(Kórnicka 8 tel. 710-32); Wilda 
(Dzierżyńskiego 149. tel. 318-56). 
Zgłoszenia wizyt w stacji PR. tel. 
666-66.

„Telefon Zaufania” nr 586-87 
dyżuruje lekarz psychiatra lub 
psycholog (czynny cała dobę). Nr 
522-51 porady prawne w zakresie 
spraw rodzinnych alkoholizmu 
oraz chorób wenerycznych.

Porady przeciwalkoholowe tel. 
539-18 dyżury informacyjne w dni 
powszednie — g. 8—19.

Apteki: al. Marcinkowskiego 11, 
Główna 69 Kórnicka 24 (dyżur 
nocny).

Miejska Lecznica dla Zwierząt: 
Ul Grunwaldzka 249 tel 67-24-14 
od 8—21. w nocy nagłe wypadki.

; RADIO
WTOREK — PROGRAM I: Fala 

1322 m: 8.05 Publicystyka miedzy 
narodowa; 8.10 5 minut z Zespołem 
M. Janicza: 8.15 Gra Polska Ka­
pela nod dvr. F. Dzierżanowskie 
co: 8 45 W kilku taktach, w kilku 
słowach: 9 Dla kl. IV liceum i 
technikum: „Dlaczego współczes-

Imprezy z okazji 1 Maja

Dla każdego coś miłego
Wprawdzie do obchodów 1 Maja pozostało jeszcze kilkana­

ście dni, jednak już teraz sygnalizujemy mieszkańcom, że 
30 bm. oraz 1 i 2 maja odbywać się będzie szereg imprez 
w różnych rejonach miasta, przede wszystkim w parkach i na 
placach.

Teodora MUZYKA |
Słońce: 4.44—19.00

W piątek, 30 bm. będzie moż 
na posłuchać koncertów w go­
dzinach popołudniowych przed 
Pałacem Kultury, na Starym 
Rynku, w amfiteatrze w Parku 
Tysiąclecia na Nowym Mieście, 
Parku Kasprzaka i na Łęgach 
Dębińskich.

Sobotnie imprezy (1 maja) 
rozpoczną się również po po­
łudniu. Na Starym Mieście wy­
stępy artystyczne i koncerty od 
bywać się będą przed Pałacem 
Kultury, w amfiteatrze na Cy­
tadeli oraz na Starym Rynku. 
W tym dniu zobaczymy m. in. 
popisy zespołów: Klubu ZMS 
„Agora”, folklorystycznego „Ali 
babki” oraz estradowego z Buł 
garii.

Nowe Miasto zaprasza do u- 
działu w imprezach, które od­
bywać się będą w Parku Ty-

Spotkanie emerytów
Rada Zakładowa Zarządu 

Aptek Województwa Poznań­
skiego i m. Poznania z okazji 
Dnia Pracownika Służby Zdro­
wia zorganizowała spotkanie z 
emerytami, byłymi pracownika 
mi poznańskich aptek, podczas 
którego wszyscy otrzymali 
drobne upominki, a pracowni­
cy, którzy w roku ubiegłym o- 
deszli na emeryturę, listy 
dziękczynne i nagrody.

Spotkanie upłynęło w milej 
atmosferze. Oprawę muzyczną 
zapewnił WZGS z Żerkowa, 
prowadzony przez kierownika 
tamtejszej apteki, mgr. Fran­
ciszka Stróżyka. (bw)

WUAINOSCI
• Seminarium wojewódzkie z 

okazji 26 rocznicy podpisania 
Układu o Przyjaźni, Współpracy 
i Wzajemnej Pomocy między Pol 
ską a ZSRR oraz na temat XXIV 
Zjazdu KPZR odbędzie się dzi­
siaj w Klubie TPPR. W ramach 
seminarium aktualne referaty wy 
głoszą: doc. dr J. Wroniak i dr 
Z. Iżykowski.
• I. Santor, J. Połomski, L. 

Korsakówna (a nie — jak mylnie 
podaliśmy w niedzielę — L. Wy­
socka) oraz K. Brusikiewicz i ze 
spół J. Senta wystąpią dzisiaj po 
nownie w auli UAM o godz. 17 i 
20.
• Recital Lidii Zamków, która 

przedstawi monodram o Edith 
Piaf pt. „Urodziła się jak wró­
bel", odbędzie się dzisiaj o 
godz. 19 w Pałacu Kultury. Spek 
taki ten otrzymał I nagrodę na 
Festiwalu Teatrów Małych Form 
we Wrocławiu, (c) 

ne?” — dyskusja literacka; 9.30 
Mel. z filmu „Parasolki z Cher- 
bourga”; 9.40 Dla przedszkoli: 
„Jeż i guma do żucia” — bajka; 
10.05 „Biedni ludzie” — ode. X 
pow. F. Dostojewskiego: 10.50 Re­
wolucja naukowo-techniczna. Roz 
mowa red. U. Lipińskiej z doc. 
S. Wykretowiczem; 11 3 X lo z 
węgierskimi zespołami; 11.30 De­
dykujemy II zmianie; 11.49 Rodzi 
ce a dziecko: 12.25 Rytmy i melo­
die dla wszystkich: 13 Dla kl. III— 
IV: „Gąsior i wilk”: 13.20 Konc. 
z nagrań Ork. Mandolinistów 
Rozgł. Łódzkiej PR; 13.40 „Więcej, 
lepiej taniej”: 14 Pisarz i książ­
ka — o twórczości G. Górnickie­
go: 14.30 Utwory kompozytorów 
polskich; 15.Ot Godzina dla dziew­
cząt i chłopców: 16.05 Ze świata 
opery: 16.30 Popołudnie z młodo­
ścią; 18.0" Muzyka i Aktualności; 
19.15 Dla domu i dla ciebie: 19.30 
Koncert życzeń: 20.30 Śpiewa „Ma 
zowsze”: 21 „Czterech z małymi 
numerami” — reportaż: 21.20 
Teatr PR — premiera miesiąca: 
„Na okien, na przełaj”: 22 Z twór 
czości kompozytorów baroku: 
23.10 Przeglądy i poglądy; 23.20 
Wibrafon na pierwszy plan — gra 
Zesp. J. Miliana: 23.40 Tańczymy 
do północy; 0.10 Program nocny 
z Katowic. . I

XVIADOMOSCI: 5. 6, 7, 8, r.O.
12.05 15. IG. 18. 20. 23 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69.74 MHz; 8.35 Biuro Listów od­
powiada; 8.45 W muzycznym dia­
logu: 9 Z nagrań Ork. Symf. Fil­
harmonii Czeskiej; 9.35 Z życia 
ZSRR: 9.55 Przeboje naszych nrzy 
jaciół: 10.25 Zespól „Dziewiątka”; 
10.5" „Kantata i oratorium na 
przestrzeni dziejów”: 13 Czas do­
brych gospodarzy; 13.15 Słuchacze 
pisza — ntv odpowiadamy: 13.25 
Muzyka ludowa różnych narodów: 
13.40 „Serce i szpada” — „Ręko- 
nis znaleziony w Saragossie” — 
fraem. now.: 14.05 Spotkanie z pio 
senka radziecka: 14.25 Z nowych 
nagrań Ork. PR pod dvr. S. Ra- 
cbonia 7 udziałem solistów: 14.45 
„Błękitna sztafeta”; 15 „W kregu 
kultury bizantyjskiej” — cz. III; 
15.25 Z miizvki romantycznej: 
17.15 Aud. społeczna; 17.25 Pieśni 
bez słów Mendelssohna: 17.40 Aud. 
młodzieżowa; 17.55 ,,Radioexp-

siąclecia, na boiskach: „Stomi- 
la” (Starołęka) i Szkoły nr 55 
— (Kobylepole). Dzieci i mło­
dzież uczestniczyć może w za­
bawach na placu gier na Śród 
ce. W tej dzielnicy wystąpi m. 
in. Zespół Pieśni i Tańca „Wiel 
kopolska”.

Jeżyckie koncerty i zabawy 
odbywać się będą na Rynku Je 
życkim, nad „Rusałką”, w klu­
bie ZMS „Kwadrat” oraz na 
placach gier przy al. Przyby­
szewskiego i ul. Myśliborskiej. 
Na tych dwóch ostatnich pla­
cach dzieci będą mogły uczest­
niczyć także w imprezach spor­
towych.

Grunwald przygotowuje im­
prezy w pięciu punktach dziel­
nicy i to wr Parku Kasprzaka, 
na Ławicy, Fabianowie, na bois 
ku Szkoły nr 88 (ul. Swoboda) 
oraz Junikowie. Będzie tu moż 
na zobaczyć występy m. in. Ze 
społu Pieśni i Tańca „Cepelia” 
i szkolnych zespołów amator­
skich oraz posłuchać zespołu 
muzycznego „Teletra”.

Wilda zaprasza do parku na 
Łęgach Dębińskich, na boisku 
Szkoły nr 50 (Dębiec) i plac za 
baw przy ul. Czesława. W tej 
dzielnicy dominować będą kon 
certy w wykonaniu m. in. ze­
społów „Jordanka” Domu 
Kultury HCP i muzyczno - wo 
kalnego ZNTK.

Podobnie urozmaicone impre 
zy odbywać się będą w tych 
samych parkach i na placach 
w niedzielę, 2 maja, (a)

INFORMUJEMY
Generalne próbv rttóru „Arion” 

przed jubileuszowym koncertem 
Witalisa Dorożały odbędą sie w 
Pałacu Kultury dziś (wtorek 20 
bm.) w środę (21 bm.) i piątek (23 
bm.).

„Akt — kicz — pornografia’* — 
to tytuł prelekcji red. J. Garztec 
kiego dzisiaj o godz. 19 w salonie 
PTF ul. Paderewskiego 7.

Zebranie plenarne członków 
ZBoWiD Wilda odbędzie sie dzi­
siaj o godz. 18 w sali Domu Kul­
tury HCP. ul. Dzierżyńskiego.

„Spotkanie z piosenka rosyjską 
i radziecka” — to tytuł dzisiejszej 
imprezy o godz. 18 w sali Klubu 
TPPR, ul. Ratajczaka 37. W pro­
gramie — koncert uczestników eli 
minacji centralnych Konkursu 
Piosenki Radzieckiej w Inowrocła­
wiu. nauka piosenki oraz kon­
kurs.

Kto został oszukany?
KD MO Grunwald prowadzi do­

chodzenie przeciwko Krystynie 
Wilczek zam. w Poznaniu. Osiedle 
Piastowskie 97 m. 17 o dokonywa 
nie oszustw na terenie Poznania 
na szkodę osób prywatnych. W 
związku z powyższym prosi sJlę 
osoby poszkodowane o zgłoszenie 
sie w Komendzie Dzielnicowej 
MO Grunwald, ul. Matejki 57. po­
kój 23. w godz. 8—16 lub telefo­
nicznie pod nr 412-339. (na) 

ress”; 18.05 Gra Pozn. 15-tka Ra­
diowa; 18.20 ..Widnokrąg” — wy­
darzenia opinie, refleksje ze świa 
ta nauki; 19.15 Język angielski; 
19.30 Magazyn łiteracko-muzycz- 
ny pt. ..Spotkanie z pr. III”; 21.16 
Z nagrań solistów zaproszonych 
do naszego studia; 21.30 Reportaż 
literacki „Otworzyć oczy”: 21.50 
Wszystko... o jednej piosence; 
22.33 Radiowy Klub Eksporterów: 
22.48 Poemat B. Leśmiana: „Łą­
ka”; 23.03 Konc. muzyki kameral 
nej.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30. 9.30. 12.05, 14. 16. 19. 22. 23.50.

PROGRAM III: UKF 66,62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20. 31, 41 
i 49 m; 7,50 Mikrórecitai Aliny 
Janowskiej; 8.05 Piosenki dla Ag­
nieszki; 8.35 Muzyczna poczta 
UKF; 9 „Kompozycja na cztery 
ręce” — ode. 22 now.; 9.10 Muzycz 
nv non stop Jamesa Lasta; 9.30 
Nasz rok 71; 9.45 Powracająca 
melodyjka — „Diana”: 10.05 J. F. 
Haendel — Sonata F-dur; 10.35 
Wszystko dla pań; 11.45 „Eliza, 
czyli życie prawdziwe” — ode. 27 
pow.; 12.25 Koncert muzyki uni­
wersalnej; 13 Na krakowskiej 
antenie: 15 Wśród ludzi godnych 
pamięci — opowiada prof, dr J. 
Trzynadlowski; 15.10 Szerokiej 
drogi — piosenki dla kierowców; 
15.35 Amator nrzv kierownicy; 
15.50 Beethoyen wczoraj i dziś: 
17.05 Qnodlibet czyli co kto lubi; 
17.30 „Kompozycja na cztery rę­
ce” — ode. 23 pow.; 17.40 Wszy­
stko a la russe: 18.10 Nie tylkó 
w sezonie — magazyn; 18.35 Mój 

Onagnetofon; 19 Pisarz miesiąca —
W. Zukrowski; 19.15 Cała sala 
bije brawo!; 19.45 Polityka dla 
wszystkich; 20 Nowe, nowsze i naj 
nowsze; 20.40 Żeglarz — nie ma­
rynarz — gawęda: 20.50 Muzyka z 
antypodów; 21.30 Duety na glosy 
i instrumenty: 21.40 Na poboczu 
wielkiej polityki — felieton: 21.50 
Suita tygodnia — Ottorino Res- 
pighi. Dawne tańce na lutnię: 
22.08 Śpiewa Pattv Bravo: 22.15 
Powieść w wvd. dźw.: „Beniow­
ski” — ode 5: 22.45 Mini-potań- 
cówka: 23 Wiersze S. Flukow- 
skiego: 23.05 Muzyka nocą: 23.50 
Śpiewa zespół ..Procol Harum”.

i WIADOMOŚCI: S. 6.30 7.30 8,30, 
10.30, 12.05, 15.30. 17, 18.30, 22.

Najlepsze poznańskie
maszynistki

W auli Technikum Poligra- 
ficzno-Księgarskiego przy ul. 
Różanej w Poznaniu odbył się 
w niedzielę XIV Wojewódzki 
Konkurs Pisania na Maszynie, 
zorganizowany przez Oddział 
Stowarzyszenia Stenografów i 
Maszynistek w Polsce.

W kategorii maszyn elek 
trycznych I miejsce uzyskała 
Bogumiła Machowska z Prezy­
dium DRN Grunwald, pisząca 
z szybkością 521,7 uderzeń na 
minutę przy 0,2 proc, błędów. 
W kategorii maszyn mechanicz 
nych I miejsce zajęła Danuta 
Nowak z Zarządu Zakładów 
Kompletacji Dostaw „Centro- 
mag“ w Poznaniu (464,3 ude­
rzeń przy 0,1 proc, błędów).

Najlepsze maszynistki repre­
zentować będą Wielkopolskę 
na Ogólnopolsldm Konkursie 
Pisania na Maszynie, który od­
będzie się w Szczecinie 6 czerw
ca br. (b)

pori^ujsm^
Przykłady bałaganu

W naszych wę­
drówkach po mie­
ście zauważyliśmy 
ostatnio, że sporo 
czyni się dla poprą 
wy jego estetyczne­
go wyglądu. Czy­
ściej jest na ulicach 
I wokół domów. Do 
prac porządkowych 
przystąpiono rów­
nież w parkach i na 
skwerach. Porządko 
waniem terenów zle 
lonych zajmują się 
także uczniowie poz 
nańskich szkół, któ 
rzy przejmują patro-

TELEWIZJA
WTOREK: 10 — Dla szkół (kl. 

IV): „Na Wawelu”; 10.25 — „Słoń 
ce obcego nieba” — film fabular­
ny prod. jug.; 11.55—12.30 — Dla 
szkół (kl. IV licealne). Język pol­
ski — Friedrich Duerrenmatt: 
„Sędzia i jego kat”: 12.45—13.15 — 
Przysposobienie rolnicze: „Racjo 
nalne użytkowanie pastwisk”; 
13.55—14.25 — X’rzyspośobienie rol­
nicze: „Racjonalne użytkowanie 
pastwisk”; 15.20—16.25 — Politech­
nika TV — Matematyka (I rok): 
„Objętość bryły obrotowej” oraz 
„Długość ruchu krzywej”; 16.30 — 
Dziennik: 16.40 — TV Ekran Mło­
dych: 18.30 — „Sygnały”; 18.45 — 
„Miasto o sobie” — rep. o Bystrzy 
cy; 19.20 — Dobranoc i Dziennik; 
20.85 — „Słońce obcego nieba” — 
film fab. prod. jug.; 21.30 — „Ryt 
niv południowo-amerykańskie”: 
22 — „Panorama literacka’’; 22.35 
— Dziennik: 22.55—24 — Politech 
nika TV (powt.).

ŚRODA: 9—9.30 — Chemia (kl. 
VII): „Zasady”- 9.55 — Fizyka 
(kl. VIII); „Prąd elektrvczny w 
gazach”; 10.30—11.25 — „Krupp 1 
Krause” — fab. film prod. NRD 
— cz. II; 11.55—12.25 — Chemia 
(kl. VIII): „Szkło”; 12.45—13.05 — 
Z cyklu: „Wybieramy zawód”; 
15.20 — Politechnika TV — Mate­
matyka — Kurs przygotowawczy: 
„Aksjonaty stereometrii” — 
„Równoległość i prostopadłość w 
przestrzeni”; 16.30 — Dziennik; 
16.40 — Dla młodych widzów — 
Aula sesja 30; 17.10 — Magazyn 
ITP; 17.30 — Trudna wiosna na 
pochylniach — rep.; 18 — litwory 
Frydervka Chopina — gra Piotr 
Paleczny; 18.30 — „Poszukiwania”; 
18.45 — Z cyklu: „Perspektywy 
Techniki; 19.20 — Dobranoc i 
Dziennik: 20.05 — „Krunn i Krau­
se” — fab. film prod. NRD — cz. 
II: 21 — „Światowid”; 21.30 — 
„Panna i Nicpoń” — opera ko­
miczna z XVIII wieku Giovanni 
Battista Pergolesiego. Reżyseria 
— Lech Emfazy Stefański: 22.15 
— PKF: 22.25 — Dziennik: 22.45— 
23.50 — Politechnika TV (powt.).

Koncerty popularne
Koncerty upowszechnienio­

we czyli „poznańskie", or 
ganizowane przez Filhar­

monię, przy współudziale WKZZ 
i redakcji „Expressu“, trzykrot­
nie w każdym miesiącu przycią­
gają publiczność. Zaprasza się 
najchętniej dwójkę solistów, pre 
legenta — w bieżącym sezonie 
objaśnia Wiesław Kiser — no i 
oczywiście orkiestry. W ostatnią 
sobotę i niedzielę słuchaliśmy 
nawet dwóch zespołów, bo po­
pisywała się Poznańska Orkie­
stra Kameralna (przygotowana 
przez Antoniego Wita) oraz Poz­
nański Zespół Perkusyjny (pod 
kierownictwem Jerzego Zgodziń- 
skiego). Nasi kameraliści ostat­
nio pojawiają się jakoś rzadziej 
na estradzie. A szkoda, bo grają 
z niemałą precyzją i dobrym ze­
strojeniem, nawet obywając się 
na koncercie bez dyrygenta! Pro 
gram zawierał utwory klasyczne 
(Bach i Mozart) oraz nowsze. Z 
giętkością dynamiczną i ładną 
barwą wykonano „Walca z Sere­
nady G-dur“ Piotra Czajkowskie-

POZNAŃ

- naty nad parkami. I choć ogól­
nie można stwierdzić, że akcja 
pod hasłem „Porządkujemy Poz­
nań4, zainicjowana przez władze 
miejskie i naszą redakcję przy­
czynia się już do likwidacji nie­
porządków, to jednak w wielu 
punktach miasta nadal dominuje 
bałagan. Zamieszczone zdjęcia 

są tego przykładem.
Przyjrzyjmy się jak wygląda te­
ren przed budynkami w centrum 
miasta przy ul. Krysiewicza, obok 
Szpitala Dziecięcego. Budynki są 
brudne i odrapane, a podwórze 
od dawna nie widziało miotły, 

(zdjęcie górne)
W opłakanym stanie znajduje się 
fronton domu przy ul. Kramar­
skiej 17 (zdjęcie środkowe). Bu­
dynek ten ma ulec rozbiórce. Za 
nim to jednak nastąpi, można by 
uporządkować choćby teren wo­
kół niego. Sterta /śmieci obok bu 
dy — garażu na pewno nie upiek 

sza placu przed domem.
Zaniedbane jest także otoczenie 
domów przy ul. Klasztornej (zdję 
cie u dołu). Aż,wstyd, że taki ba 
łagan panuje Właśnie w ośrodku 
staromiejskim, który przecież od 
wiedzany jes| przez turystów. 
Ktoś chyba odpowiada za porzą 

dek w tych posesjach, (a) 
Fot. (3) - K. Przychodzki 

go. Była w tej interpretacji ele­
gancja, urok epoki, a równocźe- 
śnie wdzięk kameralnego muzy­
kowania. Mniej zachwycały mi­
niatury Henryka Góreckiego, pra 
ca jeszcze szkolna, bez cech in 
dywidualnego artyzmu.

Jako pierwsza z solistek we­
szła na estradę auli UAM znana 
poznańska skrzypaczka Jadwiga 
Kaliszewska i odegrała „Sonati- 
nę“ współczesnego kompozytora 
Jean Martinona. Artystka miała 
trudne zadanie, bowiem wybrała 
sobie utwór na solo, całkowicie 
bez akompaniamentu. A przecie 
Kaliszewska potrafiła zdobyć au 
dytorium: pełnym lirycznego cie 
pła, szerokim tonem i wykwint­
nym frazowaniem. Z akompania­
mentem Orkiestry Kameralistów 
śpiewała Zdzisława Donat, od­
twarzając arię z Kantaty nr 51 
J. S. Bacha oraz arię z „Rodelin 
dy“ J. F. Haendla. Zwłaszcza dru 
ga kompozycja zabrzmiała nader 
stylowo, z. blaskiem i polotem 
wirtuozowskim. Sopranistka zaim 
ponowała tu raz jeszcze swoją 
wprost instrumentalną techniką 
głosu oraz idealnym wyrówna­
niem emisji w całej skali. Nato­
miast aria bachowska okazała 
się trochę nazbyt ociągana w 
tempie. Więc jednak ansamblowi 
brakowało dyrygenta.

Całą drugą część wieczoru wy 
pełnili perkusiści, którzy mają 
na swoim koncie już kilka sukce 
sów zagranicznych. Zespół jest 
jednym z nielicznych tego typu 
w Europie. Stąd trudno o litera­
turę i artyści muszą często pow­
tarzać swój program. Stosunko­
wo więcej pisze się na perkusję 
w USA. Zatem słuchaliśmy wy­
łącznie utworów amerykańskich. 
Efektami wyrafinowanych brzmień 
zwrócił uwagę „Canon" S. Good 
mana, a intymnością nastroju i 
niebanalną rytmiką — „Nokturn" 
R. Starera. Muzyka szmerów, sze 
lestów i hałasów stanowiła zu­
pełną nowość dla stałych odbior 
ców „poznańskich koncertów". 
Jednych „wcś^ała", drugich tyl- 
kę dziwiła. Lecz na pewno zaszo 
kowała wszystkich.
KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI

Studencki konkurs 
piosenkarzy turystów
Uroczystym koncertem fina­

łowym, który odbył się wczo­
raj w Sali Wielkiej Pałacu 
Kultury, zakończył się dwu­
dniowy III Poznański Festiwal 
Studenckiej Piosenki Tury­
stycznej.

Organizatorem Festiwalu 
było Kdło Uczelniane PTTK i 
RU ZSP Politechniki Poznań­
skiej przy współudziale Pałacu 
Kultury, Wydziału Kultury 
RN m. Poznania i WKKFiT. W 
eliminacjach do Festiwalu u- 
dział wzięło kilkudziesięciu 
studentów wszystkich poznań­
skich uczelni. Celem Festiwa­
lu jak głosił regulamin był 
„...wybór piosenek dobrych, 
sławiących piękno przyrody, 
urok wędrówek, trudy zdoby­
wania szlaków i umiłowanie 
ziemi ojczystej...”

Konkurs przebiegał w 
dwóch kategoriach. W konkur­
sie dla wykonawców pierwsze 
miejsce przyznano Tomaszowi 
Pałczyńskiemu z Politechniki 
Poznańskiej. Za najlepszy ze­
spół uznani zostali znani z 
teleuniwersjadowych wystę­
pów w Telewizji „Dziadkowie” 
(Ryszard Ciesielski — PP, Ja­
nusz Malewski WSE, Bole­
sław Paszowski — UAM). W 
konkursie na piosenkę nagro­
dzono auterów piosenki pt. 
„Lato z ptakami odchodzi” — 
Adama Cichockiego (muzyka) 
i Jacka Rutkowskiego (słowa).

Należy przypuszczać, iż na­
grodzone piosenki już nieba­
wem staną się popularne 
wśród studentów turystów, już 
bowiem w czasie przerwy nie­
które z nich były z ochotą nu­
cone przez licznie zgromadza­
ną publiczność, (map)
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